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RE = - = ZOZ E 2 86 6 zi owa „ONE, ERRATA, SEN TE TANGATAA EE 
nana a MM = ZZL 
Ner. 1237. „ |gów wyborczych i na wybór posłów sejmowych | dochodowy opłacają, wykluczeni są pełnomoeniey spokojnie do błogich Meternicha czasów. Cesarz 
Z e. k. Prokuratoryi sądu karnego w Krakowie. |wsiowych jest dniem święta kościelnego wysokie- | znaczniejszych właścicieli, którzy jako ludzie wy. Aleksander w odpowiedzi księciu Gorczakowowi, 
Do Redakcyi Czasu! g0 znaczenia; bo pamiątki ostatniój wieczerzy Pań- | kształceni, znają tak dobrze stosunki krajowe, wy- zniszczył ostatnie reakcyjnego stronnictwa w Au- 
Na podstawie $. 20 ustawy drukowćj wzywam |skićj, mycia nóg Apostolskich i złożenia Żbawi. | kluczeni są księża wikarzy, między któremi tak stryi nadzieje. Na pociechę, powiada sobie teraz, 
REA s: załączone pko na wstępie |ciela naszego do grobu; A ; wiele jest zacnych pi mających wielki ROW ono, że wyrazy tój odpowiedzi są tak ogólno i 
Jutro wydać mającego się Numeru Czasu umieściła.| 2) że prócz tego jest dniem komunii kapłań- | na gminy, ale niewykluczeni są nawet ci urzędnicy, zużyte że niemi straszyć się nie potrzeba. Lecz 
ów dnia 18 marca 1861. skićj i dniem prawie ostatnim przedwielkanocnćj | których czynnością jest mundowanie i przybijanie 9i: 2 Bura Tapo peog Pon 
„ C. k. Prokurator Nalepa, spowiedzi dla ludu naszego; wał PAS. pieczęci. pia ; A icz bay yi pm a nad |" 
"W. Ń 64 © ÓW PG WA: kde a M p. lk ipia -aigada = s ikepem zn na takich podstawach wysoki stkiemi reformami, których oczekuje Królestwo 
W. N. zasu, z dnia 17 marca w artykulejFi i w dniu tym ani obrządków kościoła zanie- |rząd będzie mia prawdziwą podporę z sejmu Polskie zni ło i lodhę. Op wienii asoiy 
wstępnym mówiącym o wyborach na sejm zj dbać nie mogą, ani na czas do wyborów stawić gdzie ludzie bez najmniejszego Eyksstałośnia, mu- tutaj nl haane piner: sige „4 pokojnoś d 
wy jest umieszczonem: się nie są w stanie, przeto protestujemy przeciw |szą być w większości, bo choćby gmina chciała ta powaga, to poczucie rozumne życia i siły któ- 
„że porozumieć się co do wyborów nie można, |téj pomyłce i temu nieuwzględnienin naszćj wia- | wybrać z ludzi wykształconych z któremi ma ciągłe rego ludność Królestwa daje tyle dowodów. Stron- 
„% przeto wyborcy mogą wypaść, jak niemi po- ry) naszych zwyczajów i nagaych praw obywatel- |stosunki i zna ich, to nie może, bo nikt nie ma nietwo liberalas, nawet niemieckie, jest er adoi &- 
ierui š skic onstytucyą zapewnionych, i prosimy o|prawa być wyborca. 8ze 1 sprawiedliwsze. Uno nie lubi Cesarza Napo- 
2 an Tiek, mai pime degia dorop przedłożenie i okoliczności Wys. f g Rządowi + e AR leona, boi się przymierza Francyi z Anglią, cheia 
i s i celem wyjeananiąa innego terminu o wyborów : : : : : 
"kand ada „głosować na, wskaganego m2 góry gmin ROEE, Rotyby nie przesskadzał dopeł. łoby piiiepia się d Rori A Los ipao r 
z e ioski ieni ich obowiązków, jaki i Pań- żeby Rosya przyjęła politykę liberalną i sp 
ponieważ t ioski wyprowa- | »ieniu wszystkich obowią , jakie poddani Pań 
dzać pozwalają wyrazy gia nów co się je. |5twa katolickiego tak względem swojego kościoła, 
Jez ipo jak względem swojego kraju i Najdostojniejszego 
80 osoby i urzędników jemu podwładnych tyczy, |. : 4 Jniejszeg 
oświadcza, iż z dad: ae ższych podobnego po- Monarchy swojego mają. 
lecenia wskazującego p> i ae kandydatów do e ta GY RA Dekanatu Przeworskiego d. 16 
sejmu krajowego, za którymi by głosować trzeba, | marca . 
nieotrzymał. l 
Kraków dnia 18 marca 1861 
C. k. Prokurator przy sądzie krajowym 
Nalepa. 
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Kraków 18 marca. 


Oczekiwanie odpowiedzi Cesarza Aleksan- 
dra II na adres mieszkańców Królestwa 
Polskiego, jakie się w ciągu upłynionego 
tygodnia w całem dziennikarstwie europej- 
skiem odbijało, było najlepszym dowodem, 
że postanowienie Rosyi w tym względzie 
obchodziło nie tylko Polaków, ale miało 
wielkie znaczenie w ogólnem położeniu po- 
litycznem. Strona groźna, a rączój surowa 
tej odpowiedzi mało będzie obchodzić opi- 
nię publiczną w Europie, która w tój suro- 
wości upatrywać zapewne zechce osłone „im 
peratorskićj powagi“ jak się jeden za. 
szych korespondentów wyraził. Ale po- 
chwyci oświadczenie, że Rosya iść zamierza 
drogą reform wymaganych postępem czasu. 
Jest to wprawdzie ogólnik, równie elastycz- 
ny jak wygodny, i nie byłby żadną ska- 
zówką, gdyby nie ustępstwa które odpo- 
wiedzi towarzyszą, pomimo że adres jest 
według wyrażenia w liście monąrszym, 
zdaniem tylko kilku indywiduów, i można 
by go za żaden i nie były uważać. Skoro 
atoli za takowy poczytanym nie został 
w Petersburgu, zależy na tem wiele, do ja- - 
kich reform skłonił się rząd rosyjski. O tem | edni e aż Boa pkp rozważnie i 
dowie Się Europa za tydzień, i WÓRE koezjktkie prawie miadiesski dodac ei zt 
będzie można lepićj ocenić kierunek poli mu, pokłądając w nim całą nadzieję le A R: 
tyczny jakiego Rosya trzymać się zamierza | s jošci już wybrały—i wybrały dódA Kaan, 
w polityce na narodowościach opartój. | wieniem się nad zadaniem wyborcy. Wybory wło- 

Zawsze atoli z odpowiedzi Cesarskićj nie 


ściańskie różnego doznają losu, i tak: w niektó. 
da się wyprowadzić żadnych wniosków co |rych wsiach wybrano księży proboszczów, albo 
do koalicyi antifrancuskićj. Jeżeli w odpowie- Fa K aar a stanu EO eo należących, 
dzi téj nie widać wpływu ze zbliżenia się do |J0%03% wykształceniem, zapź nion. się na sto- 
soca Wda to nie można aw sanki Baa I todlinca 24 99 ORO. 
oddalenia się wyprowadzać. Prędzćj nawet 
zdawałoby się, że istnieje pierwsze aniżeli 


W innych po długiem i usilnem staranju , ledwo 
nakłoniono do wyborów i tam Wybrano chłopów; 
zaś „asi bę upa: mind saiejszą, wybory 

: . . . sjo : i o , 81 i 

c na pos zanosi, Aara w i skłopi ob e dozyli, że bez nich TAE 

GWI. Utrzymują także z pewnością, Že jejeli cj co wybierają i są wybrani lepiej uradzą, 

w kwestyi syryjskićj, Rosya popierała poli-|+5 ich to dobre nie minie, a jeżeli ma być gorzej, 

tykę francuską. Polityka ta odniosła na kon- |to na co oni do tego mają się przyczyniać. Cho- 

ferencyach o tyle tylko zwycięstwo, że|ciaż to pory Zo bez logiki, ale zawsze bo- 
wyprawa francuska przedłużoną została do | lesne, bo jest 00)2 niejedności i braku zaufa- 

5 czerwca. Czy termin ten wystarczy, wat- 

pić można. Sprawa wschodnia zawieszona, 

jąk się to dziać zwykło— bo już zdaje się 

rzeczą niezawodną, że tylko wypadki spro- 

wadzą kiedyś jćj stanowcze rozwiązanie. 


nia, a dla nas tem boleśniejsze, bo nasza okolica 
dawniej najzgodniejsza, dziś największy stawia 

W ogóle zaś, należy to do charakterysty- 
ki naszego czasu, że nie przewidzieć się 


opór, a że w tem nie nasza wina, to więcej jak 
nie da; że właśnie gdy na wiosnę najwię- 


pewno. ; i ; 
Jak zawsze i wszędzie tak i przy tych wybo- 
kszych wstrząśnień obawiano się w Europie, 
gdy zapowiadano to i owo, i dowodzono 


rach, tworzą SIę kółka, partye, bo różne elementa 
z matematyczną prawie pewnością, że tak być 


telligencyi, między temi jednego starozakonnego, 
którym tylko w połowie większćj swoje głosy da- 
wali. Nie podali więc ręki, i nieodpowiedzieli 
gorącemu pragnieniu, uczuciom i słowom pięknym 
p. Ottingera z Krakowa, których echo po mia- 
steczkach snać nierozeszło się między Izraelitami. 
Chrześcianie widząc to stanęli jak jeden, a będąc 
wszyscy obecni na wyborach, w nieobecności wie. 
lu starozakonnych większością głosów księdza pro- 
boszcza Ruczkę, (któremu kilku z urzędników, sta- 
roząkonny lekarz, i reszta inteligencyi nieurzędni- 
czéj liczbę głosów powiększyli), i trzech mieszczan 
wybrali. Żeby do upragnionćj jedności sprowadzić 
po miasteczkach Izraelitów, potrzeba będzie przy- 
szłym posłom dobrze pamiętać, aby przy uchwa- 
lenia nowego prawa wyborczego wnieśli konie- 
czność kolei głosu według wszelkich podatków ra- 
zem, nie zaś jak teraz według samych stałych, 
gdyż wtenczas podatki chrześcian będą zawsze 
wyższe. 

W Głogowie, Sędziszowie, Zaczerniu, Staromie 
ściu, abe zań kk wożą proboszczów na 
s : i wyborców. Między ludem jakoś lepiéj. Zaczynaj 
IPofRikA s Nee ich c. k. gałęzi urzędowych, Kośc na Wpływ Jak A -s ah do 
w. mieście BY pó ch. Zaproszenia stało się sejmu niektórych urzędników jest widoczny: Rze- 
zadoyć, i przeszło 10. ©. k. urzędników przybyło szowscy i Tarnowscy chłopi mówią, że im nakaza- 
pod wieczór goia k &° marca r. b. na miejsce jno wyższego jakiego urzędnika wybrać. 
Oznaczone, t. J.. do rar na miejscowego. P. prze | Narądy przygotowawcze do wyborów odbywały 
łożony obwodu zagaił zgromadzenie wstępną prze- | ię temi dniami w Tarnowie. W Ropczycach na 
pea Napaan polrzębę porozumienia się kandydatów podani są: hr. Kazimierz Starzeński, 
DR WY DZIAD W a » a zakończając takową, p. naczelnik Potuczek, p. naczelnik Mehofer i ksiądz 
przedstawił i wymienił jednego z wyższych urzę- Ruczka proboszcz z Kolbuszow 
dników miejscowych na kandydata. Pomimo że P y. 
wymienięnie kandydata przez usta e. k. Przełożo- 
nego obwodu wyrzeczone, z sąméj natury rzeczy 
było naciskiem zmuszającym, że zdaniu, woli i 
powadze e. k. Przełożonego obwodu, żaden z e. k. 
urzędników PEM Się nie będzie mógł, a 
choćby i mógł, to nie będzie chciał, i że wymie- 
niony kandydat, jednogłośną akklamacyą przyjęty 
zostanie, to jednakowóż zdrowy rozsądek i uzna- 
nie niestósowności użytego środka w tój agitacyi, 
przemogły w zdaniu i sądzie całego zgromadzenia, 
i zupełnie niespodziewany przyniosły skutek, bo 
z wyjątkiem dwóch jedynie urzędników, którzy się 
na projekt p. Przełożonego obwodowego zgodzili, 
w całem zgromadzeniu przewlokła i protestująca 
nastąpiła cisza. Natenczas wystąpił z przedstawie- 
niem jeden urzędnik wyższy, i przemówił w tym 
duchu, że nie widząc pomiędzy urzędnikami zgro- 
madzonemi, obywateli miasta, bez porozumienia 
się z nimi, narady podobne uważałby za niewła- 
ściwe; a jak z przemówienia owego urzędnika, 
ktorego dwóch innych zdaniem swem poparło, do- 
rozumiewać się można, iż występując w zamiarze 
odwiedzenia od tak niestógownie przedsiębranćj 
agitacyi, miał zapewne także na celu wyprowa- 
dzenie z kłopotu samego początkującego w tćj 
agitacyi albowiem przewidział, pojmując rzecz ja- 
śnićj i głębićj, że nawet w razie przeforsowania 
projektu p. Przełożonego obwodowego, byłby tenże, 
Jak niemnićj i całe grono c. k. urzędpików na 
zarzuty obywateli miasta narażone, jakoby sami 
tylko e. k. urzędnicy w postawieniu kandydata na 
deputowanego i w obiorze jego, separatystycznie 
działali, niezawezwawszy do współudziału obywa- 
teli miasta, którzy przecież w wyborze deputowane- 
go na sejm krajowy są przeważnie jnteresowanemi. 

W skutek tój niespodziewanćj interpelacyi prze- 
mówił p. Przełożony obwodowy do p. Burmistrza, 
który właśnie w owój chwili nadszedł do kasyna, 
wzywając go, aby w imieniu miasta przedstawił 
kandydata na deputowanego; lecz p. Burmistrz 
wręcz odpowiedział, że kandydata ną deputowa- 
nego w imienin miasta przedstawiać nie może, 
gdyż do tego, upowaźnienia 0d obywateli miasta 
nieotrzymał; a ponieważ miasto do współudziału 
w tój mierze zawezwanem nie było, i prócz tego 
on sam niewiedząc o czem fu rzecz traktowaną 
będzie, nie przyszedł tu zatem, ani jąko umoco- 
wany od miasta, ani też jako Burmistrz, tylko 
poprostu jako pojedynczy członek kasyna. W krótce 
potem rozeszli się zgromadzeni urzędnicy; i na tem 
się zakończyła owa agitacya. | 

Nadmienić wypada o jednym Jeszcze fąkcie. Gdy 
się 1 marca b. r. obywatele ziemscy do Nowego 
Sącza zjechali, aby przy toczących się podówczas 
naradach w urzędzie obwodowym, w sprawach ka- 
tastralnego szacunku gruntów naradzić się wspól- 
nie nad wspólną raną, w jakiby sposób można 
uczynić przedstawienie, że dokonany ów katastralny 
szacunek gruntów zbytecznie wysoko przez organa 
katastralne położony został, p. Naczelnik powiatu 
przysłał do obywateli ziemskich urzędnika, aby 
im oświadczył, by się do wspólnćj narady nie- 
zgromadzali, bo inaczćj ich rozpędzi. 


n 


Z pod Sędziszowa 14 marca. 


(R) Pośpieszam choć w kilku słowach zdać spra 
wę z położenia w okolicy naszćj. Wybory na wy- 
borców rozpoczęte 11go b. m.. Już się ukończyły. 
Po wsiach wypadły na samyć chłopów, W Kol- |$ 
buszowy przedstawił wybór dość ciekawą scenę. 
Starozakonni tamtejsi nieprzejęci myślą narodowa, 
nie mający na oku dobra kraju, nie pojmujący 
nawet własnego interesu w połączeniu się z chrze- 
ścianami, a przytóm przy nacisku władzy, silniejsi 
liczbą głosów od chrześcian, tak zakrojli przy wy 
borze, że nawet jeden kandydat chrześcian mie 
byłby się utrzymał, Chrześcianie chcąc w miłości 
zgodnie z niemi działać, zapraszali ich na radę 
przedwyborczą, i chcieli przyjąć ich jednego lub 
dwóch kandydatów żądając wzajemności wzglę- 
dem dwóch chrześciańskich. Zgoda nie dała się 
uskutecznić, mimo że na przedstawienią dziedzica 
Kolbuszowy p. Ruckiego przełożeni starozakonni 
wszystko przyrzekli. Wybory odbyły się z niezwy- 
kłą formą, bo z suflerami w osobach przełożonych 


Nowy Sącz 12 marca. 


(r. s.) W niedzielę, dnia 10go marca b. r. od- 
była się w Nowym Sączu agitacya w celu posta- 
wienia kandydata na deputowanego na sejm kra- 
Jowy, w sposób następujący, p, przełożony obwodu 


Sądeckiego zaprosił dnia uprzedniego wszystkich 


dliwą tak w Rosyi jak w Polsce. Strach i dla 
tćj partyi zacząłby się dopiero, gdyby Cesarz Ale- 
ksander zrywając stanowezo z systemem unifikacyi 
i centralizacyi, dał prowincyom polskim osobną 
konstytucyę. Zdaniem tćj partyi, byłby to dla 
Austryi cios straszniejszy jak ten który ją dotknął 
i grozi jéj jeszcze we Włoszech. 

Cokolwiek bądź to pewna, że wypadki w War- 
szawie, przyniosły tak tu nowy kłopot, jak w Pe- 
tersburgu, stronnictwu liberalnemu, którego duszą 
jest Cesarz, nową podporę. p 

Jak adres Galicyi wsparł chwiejącego się wtedy 
u władzy p. Schmerlivga, tak adres Królestwa 
Polskiego przyszedł w pomoc księciu Gorczako- 
wowi, liberalnemu ministrowi. 

Kwestya polska podnosząc swą własną wartość, 
staje się nieznacznie, lecz godnie, osią wolnego 
ruchu w całćj wschodnićj, niedawno jeszcze wię- 
zami biórokracyi skrępowanćj Europie. 

Dyplomacya w ogólności wyraża się dla tój kwe- 
styi przychylnie. Różni się tylko w zdaniu o spo- 
sobach jéj rozwiązania, i o granicach takowego. 

Stolicą tutejsza głównie zajęta wyborami. — 

Hr. Mensdorff Pouilly ma już w końcu tygodnia 
wyjechać stąd do Lwowa. 
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Odebraliśmy następujące uwagi odnoszące 
się do wyborów. 


Kwestyę względem uprawnienia osób na obsza- 
rach dworskich zamieszkałych, do wyborów na 
sejm, można w następujący sposób łatwo roz- 
wiązać: 

Ordynacya wyborowa zasadza się nie na fakty- 
cznie istniejącym składzie gmin, lecz na idealnym 
składzie takowych według prawa gminnego z roku 
1849, 

Należy zatem prawo do wyborów, nie podług 
zasad składowi pierwszemu, lecz podług zasad 
składowi drugiemu odpowiednich, osądzać. Prawo 
gminne zr. 1849 nie zna obszarów wydzielonych, 
lecz uznaje jedynie gminę miejscową czyli katastral- 
ną w całości. i 

W skutek tego, mieszkańców obszarów dwor- 
skich, do tej gminy miejscowej czyli katastralnej 
przynależnemi uważać należy, skąd też wynika, iż 
wydzielone obszary dworskie osobne koła wybo- 
rowe stanowić nie mogą. 

Gdzie zatem wyłączono osoby na obszarach dwor- 
skich zamieszkałe od wybierania, chybiono oczywi- 
ście, a ponieważ się to już stało, należy się osobom 
przynajmniej przy prawie biernem tj. przy upra- 
wnieniu być wybranym, utrzymać. 

Spodziewać się należy, że w tym duchu osądzo- 
nemi zostaną reznltaty wyborów w przypadkach, 
jeśli wybór na posłą do sejmu, na osobę téj kate: 
goryi wypadnie. 


KORESPONDENCYA CZASU. 


Z pod Oświęcima 16 marca. 
w. s.) Wszyscy i wszystko wyborami zajęte: 


iéj fanie. Czasem jedno zjawisko 
sk wiecie, 255,60 odkrycia przyczyny niż 


sojmią iż sprawy w nich zgodnie z ludzkością, i 


że prawa według których te sądy wyrokują, ni- 
gdzie i nigdy nie były nam promulgowane? 


sław Denel pisarz konsystorza ewangielickiego 
aresz. 10 mą 1860 r. w podstępny sposób wy- 
wabiony z Poznańskiego przez oficera Kalinina, 
obydwaj podejrzani o stosunki z Jankowskim 
niezależnych a dopiero umiejących się upomnieć a zza Bonzewiez magazynier kolei żela- 
znej aresztowany 11 stycznia 1860 r, Andrzej Si- 
korski guwerner instytutu szlacheckiego areszto- 
wany 24 stycznia 1861 roku obwinieni o posia- 
danie zabronionych książek i wierszy. Lista za- 
bronionych książek nigdy u nas ogłoszoną nie była 
i niewiadomo co jest zabronione a eo jest dozwo - 
lone, pomimo tego aresztują za jakieś zabronione 
książki i oddają za nie pod sąd wojenny. 

Adam Rzeszotarski syn obywatela ziemskiego 
areszt. 16 stycz. 1861 r. obwiniony o napisanie do 
jednak wliczeni do proletaryatu żeby widać innym | Sikorskiego listu z Paryża, w którym pisze o zro- 

bieniu znajomości z członkami partyi Mierosław- 
skiego. Zdaje się że w żadnem prawodawstwie 
zą znajomość z ludźmi przez rząd span gowa 
nikogo nie karzą, u nas oddają za to pod sąd wo- 
enny. 
> Antoni Załuskowski syn obywatela ziemskiego 
aresz. 7 lut. 1861 r. za włożenie w czasie maska- 
rady kostiumu niewolaika obciążonego kajdanami. 
Za kostium który 8ię policyi nie podobał oddany 
pod sąd wojenny! ależ za co u nas pod sąd ten 
nie oddają ? > R 

Ignacy Starzyński literat 20 Jut, i Henryk Sy- 
kłowski subjekt „handlowy 27 lut. 1861 r. o roz- 
syłanie w Lublinie bezimiennych listów i wybija” 
pia, okien. Antoni Nassalski akademik 25 lut. + zd 
o ko Pozycyą tychże listów, posiadanie proklam 
cyl. Mierosławskiego pia isa składek: Żaden 
z nich w prawodawstwie, gdzie jaki taki wzgląd 
mają na sprawiedliwość, nie powinien alegać ką. 
dobrój woli życzeniem. „Szczęść Boże”, sami zaś aami surowego a nam nieznanego KO Wojen- 

Józef Turowski, Karol Nowakowski, Leopold 
eń 17 marca. |Cieleski uczniowie szkół sztuk pięk. areszt. 25 Jut. 

Wied o krzyki na Gołębiej ulicy i pobicie dozorców, 
„Z Radość którą sprawiła tu w pewnych sferach, Nowakowski nadto 0 pobicie policyanta Tadeuszka 
pierwsza wiadomość o odpowiedzi Cesarza Ale. | skutkiem czego pogiał mu kask, Stanisław Sza- 
ksandra, nie długo trwała. Tekst odpowiedzi do. | chowski uczeń szkoły zt. pięknych aresz. 25 lu- 


wybierają, które chociaż na pozór grzecznie, je- 


dnak silnie walezą z sobą. Bogu dzięki, że po- 
większej części Cnota odnosi zwycięztwo. Dla tego 
też rokujemy sobie poczęści lepszy skutek niż się 

musi, Europa przeciwnie używa ze zbliża- 

Jaca się wiosną coraz większego spokoju. 

Rozprawy parlamentów we Francyi, Anglii 


spodziewaliśmy. Te jednak nadzieje gorzkiemu 
zawodowi uledz mają, a to dla złego oznaczenia 
i Włoszech toczą się o sprawy włoskie, ale 
wszędzie zaręczają za pokój i potępiają 


dni wyboru, wypada bowiem na wielki czwartek, 
żaden przeto z duchownych będących wyborcami, 
wojnę. W samych zaś Włoszech poddała 
się Mesyna, Civiteha del Tronto, uspakajają 


pomimo silnej miłości do kraju, nie będzie w sta- 
się Abruzze; Cialdini z wojskiem powraca— 


nie stawić się w okręgu wyborczym, bo jako ka- 
zgoła wszędzie wraca spokojność. Być może, 


płan kościół i ółtarz na pierwszem położy miej- 
seu; winnych także obowiązek religijny przeważy 

że to spokój pozorny, że to przygotowa- 

me do nowego w polityce zamętu, bo pod- 


obowiązek przez wybór nań włożony, Wybory zaś 
właścicieli większych posiadłości odbyć się mają 
stawy do prawdziwego pokoju dopatrzeć 
“ig nie można, ale chwilowe położenie jest 


w pierwszy dzień po świętach. Dziwnie to obmy- 
pokojowe, tego nikt niezaprzeczy. Zmienić 


ślano choć pod katolickim rządem. Różne z tej 
przyczyny krążą domysły, a może niektóre i pra- 
nym 5 mei niespodzianka i przygotowa- 
wą być należy. 


wdziwe. 
Z pod Mielca 10 marca. 

„w. s.) Nie wiem jak wypadną wybory w po- 
wiecie Mieleckim i Zasgowskim, bo w tych powia- 
tach prawie wszyscy, z małym wyjątkiem, co nie 
chodzą w sukmanie lub mundurze, nie są upra- 
wnieni do wyborów, podług nowych statutów. Po- 
wiaty Mielecki i Zassowski, jako jeden okrąg 
wyborczy, nie mają takich właścicieli dóbr ziem- 
skich, z małem wyjątkiem coby byli uprawnieni 
do wyborów, bo albo nie są intabulowani, albo 
nie mieszkają w powiecie; i kiedy Bię zjechało 


Otrzymaliśmy qo ; 
zamieg i jącą 
protestacyę  duchowiestwą ania nasiępującą 


worskiego : w Mieleckim powiecie kilkunastu obywateli, do | starozak« nnych, którzy jawnie i bardzo niedyskre: | wiódł, że Cesarz chce szczerze reform, ulepszeń, | tego o krzyki na ulicy; Władysław Krajewski aka- 
Do Pana Naczelnika powi naradzenia się o następujących wyborach, ani je- | tnie, oglądającym się na wszystkie strony głosu- | postępu. Dla tutejszćj partyi reakcyjnćj, był to cios | demik o krzyki i zranienie żandarma w twarz 26 
e waty: atu Przeworskiego. ZĘ": A był AE A m ka 5 jącym, bez Eae aree pran aya nowy. Nie wierzyli oni i pa wierzą vi reformy; ule- | lut.; Ea e uczeń szkoły szt. pięk. 0 roz- 

1 » ; okręgu wyborczym tym jednym Jest| wali kogo do protokółu mają podać. jęli | pszenie i Aus 1 spodzi i si canie na ulicy Elek j ; i 
wia dzień 28 marca b. r. Wyznaczony na ziazd więcćj jak niacin dzierżawców, którzy s 8 p = Przyjęli | p i postęp w Austryl, 1 spodziewali się że|rzu y toralnej plakatów; Ludwik 


a|dwóch urzędników, za któremi prócz jednój intel- 


rz jednaniu się téj ostatniój z ab Biernacki pisarz A rar 
wykluczeni od wyborów, a tak znaczny podatek pay pojednaniu wię J z absolutną Rosyą prywatny o krzyki aby uilumi 


w : . s . . t a 4 AIF ‘i : Ą i e 
gmin wiejskich i małowiejskich do okrę- ligentnój osoby, wszyscy głosowali, i dwóch z in- obalą na nowo ostatnie rozporządzenia, i cofną się |nować miasto i uderzenie prętem policyanta w gło 
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wę chcącego zatrzymać go 25 lut. Czyny te nie 
zostały im dowiedzione a oskarżyła ich o nie po- 
licya. Obowiązujący u nas kodeks karny wydany 
przez Cesarza Mikołaja, wysmarzony i pozszy. 
w Petersburgu jest nadzwyczajnie srogi 
i z szczególniejszą troskliwością i zawziętością 
skierowany naf to, aby najsurowiej prześlado- 
wać wszystko to, co pod jakimbądź pozorem da 


wany 


się pociągnąć pod kategoryą zbrodni stanu, a je- 


dnak czyny uwięzionym przypisywane, przyjmując 


je w dobrej wierze takiemi jakiemi je mieć chciała 
policya według tegoż kodeksu bynajmniej na prze: 
śladowanie rządu nie zasługują: albowiem jedne 
z nich żadnej cechy karygodności na sobie nie 
noszą, inne są czysto policyjnemi przekroczeniami 
a inne gdyby były dowiedzione, mogłyby uledz 
karze od 7 dni do 3ch miesięcy aresztu. 

Los uwięzionych tyle cały kraj i do żywego ob- 
chodzi, że ich sprawę na pierwszem miejscu kłaść 
musimy. Delegacya miejską po razy kilka prosiła 
o ich uwolnienie. Starania jej w przeszłym tygo- 
dniu przyniosły ten tylko skutek, że pozwolono 
krewnym i znajomym odwiedzać ich w więzieniu. 
Wczoraj zaś członkowie rodzin uwięzionych podali 
prośby do delegacyi, na zasadzie których delega- 
cya wystąpiła z nowem przedstawieniem i opinią 
eo do zarzutów im porobionych do ks. Gorczako- 


wa. Przedstawienie delegacyi ten tylko sprawiło 


skutek że Szachowskiego i Turowskiego uwolnio- 
no, a co do innych Gorczaków powiedział iż w kró- 
tkim czasie i zgodnie z ludzkością i opinią dele- 
gacyi los ich zdecyduje — lecz nie wiemy czy się 
na tej obietnicy nie skończy bośmy juź przywykli 
do tych przyrzeczeń nigdy nie spełnianych. 
Dotąd u nas nikt co do swej osoby zabezpie- 
czonym nie jest: za krzyki, za rozmowę z podej- 


rzanym ezłowiekiem, za wiersze i książki, słowem 
za nic można odbyć wojaż na Sybir. O sprawie- 
dliwość nie dbają, komisya śledcza podstępami i 
fałszami udowadnia zarzuty, nie dozwalają uży- 


wać obrońców których nie odmawiają kryminal- 
nym zbrodniarzom a których według prawa obo- 
wiązującego sami dawać powinni. Ręka tajnej po- 
licyi komisyi śledczej ciąży na całym kraju i mie- 
sza porządek, spokój, niszczy ufność, psuje mo- 
ralność, a nie mogąc zabić ducha narodowego 0- 
twiera szerokie pole prowokacyi, przekupstwu i 
różnym robotom w których taż komisya dobrze 
się obławia. Ważną więc i uspakajającą naród jest 
rzeczą, byłoby zabezpieczenie osobistości każdego 
i prawny a zarazem ladzki wymiar sprawiedliwo- 
ści. Uwolnienie więźniów mogłoby być skazówką 
iż rząd przecie na inną pod tym względem wej 
dzie drogę. Gwałtownie krzycezącą niesprawiedli- 
wością i niepojętem pastwieuiem się jest trzyma- 
nie dotąd na wygnaniu w Syberyi i w Rosyi nie- 
których wygnańców, więć uwolnienie ich wpłynę 
łoby także na uspokojenie umysłów. 

Zniesienie komisyi śledczej i tajnej policyi, jak 
i cenzury, która pod zarządem p. Machanowa do 


szła do szczytu swojej śledczej, ścigającej myśl 
wolną i narodową gorliwości, byłoby faktami do- 
Cenzura nie puszcza 
książek i gazet zagranicznych, w których do tego 


brze- zrozumianej polityki. 


posuwa się stopnia, że akta i dokumenta dyplo- 
matyczne przemazuje, a interesa miejscowe, choć 
by najbardziej były gorące i największego potrze- 
bujące wyświecenia, niemogą być w naszych pi- 
smach traktowane, wystawcie sobie, że niewolno 
nam pisać o uwłaszczeniu włościan, wstrzemiężli- 
wości i szkółkach. Pomimo tego cenzura nie osią- 
gnęła celu, bo oświata a z nią pojęcie potrzeb naro 
dowych szerzy się. Wszystko co zakazane ma wię 
cej uroku i większą wiarę daje się tym pismon: 
które rząd ściga; dla tego też wszyscy starają się 
u nas o książki zakazane, pilnie czytają i wierzą 
im. P. Muchanow z cenzurą zapewne najwięcej 
przyczynił się u nas do obudzenia agitacyi naro- 
dowej. Gniótł wszystko i Ścieśniał, w szkołacb 
starał się ociemnić i wynarodowić, a w rezultacie 
pchnął wszystkich jednym parodowym kierunkiem. 
System jego pedagogiczny i cenzuralny osiągnął 
wprost przeciwne zamierzonym celom: mamy mło- 
dzież lepszą i zupełnie polską, a pisma zakazane 
wszystkim są zaane. Niewiedział p. Muchanów, że 
nam dobrze robi. Prześladował myśl, agitatorów, 
a sam był agitatorem w najszerszych rozmiarach; 
najniebezpieczniejszym dla swego rządu rewolu. 
cyonistą. Sprawdziła się tu poraz setny sentencya 
bajki Góreckiego o djable, który zazdroszcząc 
szczęścia pierwszym naszym rodzicom w Raju, 
ziarna zboża wkopał w ziemię, przybił je rogiem 
i myślał, że już ludzie z ziarna użytkować nie 
będą. Po pewnym czasie, ziarno żdźbło okazało, 
wyrosło, kłosem się okryło, i za jedno ziarnko lu- 
dzie otrzymali bujny kłos z wieloma ziarnami. 

Wracając do bieżących wiadomości, donoszę 
wam, że ks. Gorczaków wydał cyrkularz do urzę 
dników, rozkazując im nie brać udziału w podpi- 
sywaniu adresu. € =aję 

W obec tego rozkazu śmiało powiedzieć może- 
my, iż wszyscy bez wyjątku urzędniey są za adre- 
sem; mocno też jestem przekonany, iż cała Euro- 
pa w cyrkularzu ks. Gorczakowa przedewszystkićn 
dopatrzy się obawy zobaczenia rzeczywistego sta- 
nu rzeczy, i chwilowe złudne uspokojenie samego 
siebie bez. chęci uspokojenia kraju, które wówcza: 
tylko może mieć miejsce, gdy narodowe żądania 
zostaną uwzględnione. 

13go marca wieczorem. Dzisiaj uwolnione: 
Adama Trąbczyńskiego, Aleksandra Bondzewicza. 
Andrzeja Sikorskiego, Adama Rzeszotarskiego, An 
toniego Załuskowskiego, Ignacego Starzyńskiego, 
Sokołowskiego, Leopolda Cieleskiego i Konstante- 
go Szyszkowskiego. Dla czego innych nie uwo! 
niono, dowiedzieć się nie mogłem. 

Nadeszła tu wiadomość z Petersburga o mają 
cej się uorganizować Radzie Stanu, Radach Muni 
cypalnych i o zreorganizowaniu szkół w Króle- 
stwie. Wiadomość ta przyjętą została obojętnie, 
bo wszyscy widzą w niej tylko półśrodki, którę 


dalekiemi są od zadośćuczynienia potrzebom narodu. 


Warszawa 13 marca. 
Po wypadkach w d. 25 i 27 lutego r. b. tak świe 
żych w sercach i umysłach Indności polskiej, Rząd 
niepoprzestaje rodrażnięg i knowań. Stale trzyma- 
jąc się zasady; że siła jest, panem świata, wsze! 
kiemi godziwemi * róż jąziwemi środkami, usiłuje 
wywołać walkę, poróżnić istany, skłonić do 
kroków więcej stanowczych, jednem słowem dù 
użycia siły przeciw sile, zemsty przeciw okrncień 
stwu. r 
Kiedy Delegacya miejska ZAWiązała się w kor 
poracyę żesiądkai uspokojenia umysłów , «ficero- 
wie i źołdactwo, szpiegi i inni zaprzedani, potrącali 
na ulicach, szykanowali po miejscach publicznych, 
aby zniszczyć dzieło wielkie i święte. 
iś donoszę wam o nowym fakcie. 
Klasa urzędnicza, już tém samém, że służy r24- 
dowi i płatna jest przez niego, stoi osobno w Obli- 
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czu całego narodu i ścigana opinią, niezyskała, po- 
większej części, żadnego wpływu. Czynownik mo- 
skiewski i urzędnik w Królestwie to tylko synonim 
w rozumieniu Rosyan. Mimo przecież tak strasznej 
opinii, urzędnicy nasi należą równie do synów oj- 
czyzny, powiększej części Polacy i oddychający je- 
dnakowemi z narodem uczuciami. Że zaś stan ten 
można powiedzieć, istoty najnieszczęśliwsze, po- 
zbawione wszelkich środków do utrzymania, za 
chukani teroryzmem rosyjskim przy dzisiejszych 
warunkach bytu, łatwo skłonić się mogą do zmian 
wstecznych, otóż powiadam, rząd tu znalazł nowe 
żródło swoich wpływów; tu założył miejsce swoich 
wysokich filantropijnych celów. 

Adres do Cesarza został ułożony i ogłoszony przez 
rozdanie osobom prywatnym egzemplarzy; podpi 
sy sypnęły się bez liku; każdy spieszył położyć 
nazwisko na akcie, który wyrażał ogólne żądanie 
narodu. Urzędnicy szczególniej niźsi, najmniej u- 
posażeni, niektórzy z nich, nawet obarczeni li- 
czną familią, podzielają ogólny zapał i podpisują. 

W trakcie tego Namiestnik Królestwa ks. Gor- 
czakow wydaje do wszystkich zwierzchników władz 
królestwa rozporządzenie w języku rosyjskim, któ- 
re tu w tłómaczeniu polskiem zamieszczam: 

Warszawa 26 lutego (10 marca) 1861 r. 

„Doszło do mojćj wiadomości, że niektóre osoby 
„przychodzą do różnych władz i namawiają (uga- 
aan urzędników do podpisywania się na 
„oddzielnych arkuszach, w celu dołączenia tako- 
„wych podpisów do najpoddańszej prośby podanej 
„na imie cesarskie, przez mieszk: hców Królestwa 
„Polskiego. Zalecam JWPanu ogłosić wszystkim 
„władzom pozostającym pod jego zarządem, że 
„podobne podpisy, przeciwne są porządkowi służ 
„by i nie powinny być dozwalane. 

(podp.) Namiestnik, jen. adj. ks. Gorczakow." 

Reskrypt powyższy natychmiast rozesłany został. 


ło u nas dotąd, są to ludzie, którym rząd ufa, a 
którym naród odmówił zaufania. Ludzi tych rząd 
sam zapewne obierze, a oni robić będą jak im ka- 
żą, a w jakim duchu dawane rozkazy będą domy- 
śleć się łatwo przeczytawszy, wskazówki zapowie- 
dzianych reform. I ztąd więc nic pocieszającego 
dla narodu nie spłynie, i ci ludzie zaufania naro- 
dowi potrzebnych instytucyj nie przyniosą. Objaś- 
nienia te wytłumaczą wam podniesienie się nieu- 
fności do rządu i wprost niezadowolnienia, które 
przejmuje wszystkie warstwy naszego spółeczeń- 
stwa. Zostajemy więc i nadal w tymczasowości, 
agitacya narodowa nie ustaje, a życzenie Cesarza 
ażeby mieszkańcy Królestwa zachowali porządek 
i spokojność wówczas byłyby szczere, gdyby Ce- 
sarz wszedł na drogę rzeczywistych reform i dał 
nam chociażby konstytucyą z r. 1815 nie prawnie 
przez rząd zniesioną. Dla zrozumienia lepszego 
natury i kierunku reform zapowiedzianych, należy 
dodać tę okoliczność, iż Namiestnik przy ich o- 
głaszaniu w sposób poufny, w tenże sposób o- 
świadczył, iż każe strzelać do ludu w razie tłum- 
nego zbierania się. 

Z tego widać, iż rząd sam wie i rozumie iż re- 
formy jakie wprowadza nie odpowiadają potrze- 
bie i są tylko blichtrem dla Europy. 

O życiu na prowincyi ogólnie wam donosiłem, a 
potrzebą jest nie tylkodla wasżebyście wiedzieli szcze- 


gółowo co się tam dzieje. Dla tego raz po raz 
przesyłać wam będę listy z prowincyi jakie od- 
bieram, a które zawierać będą fakta wykazujące 
wam charakter całego ruchu. Godni nasi bracia 
kaliszanie piszą nam z Kalisza: „Jesteśmy tu za- 
chwyceni nieulękłą gotowością śmierci Warszaw- 
skiego ludu i bądźcie przekonani, iź taka sama 
gotowość panuje w miastach na prowincji i we 
wsiach. 

„Wypadki wołające o pomstę sprawiedliwości 
Boga i świata wywołały i u nas gwałtowne wrze- 
nie całej ludności. 

„Nabożeństw żałobnych za poległych mieliśmy 
już cztery: 2 katolickie, 1 starozakonne i jedno 
augsburskie. Na wszystkie zgromadzała się ludność 
wszystkich wyznań w grubej żałobie. Najpiękniej- 
sze wszakże było w piątek 8 marca u śgo Józefa 
na które zebrało się przeszło 12000 ludu. Obywa- 
tele wiejscy ciągnęli długiemi czarnemi gromada- 
dami już od godziny 8 z rana do kościoła. Ucz- 
niowie zaś szkoły realnej rzemieślniczej, czeladź 
szewska, cechy i bractwa wszystkie z chorągwia- 
mi w krepach i światłem zapalonem śpiewając 
pieśni pobożne przybywali żałobnemi konduktami 
w procesyach. Na trumnie w kościele przykrytej 
czarną żałobą spoczywało pięć ciernionych koron 
z gałęzią palmy. Nabożeństwo trwało od godziny 
lej o której wyruszyła procesya na cmentarz nio- 
sąc dźwiganą z kolei przez każdy stan i wyzna- 
nie w wyprężonych ku niebu rękach olbrzymią 
koronę cierniową z palmą, którą przybito jako go- 
dło naszych nowych tryumfów na najwyższym 
krzyżu cemętarza. 

„W Resusie podpisujemy adres, podpisują go zaś 
wszyscy mieszczanie wieśniacy starozakonni, niem- 
cy tu zamieszkali iurzędnicy.* 

I taki to adres i taki to ruch Cesarz postano- 
wił ignorować i zbyć go nie nieznaczącemi refor- 
mami, Powiedzieć potrzeba, że w Kaliszu mieszka 
dużo niemców, i źe oni nie wyłączają się z ruchu 
narodowego. Przez cały karnawał nie było tam ba- 
lów ani żadnych zabaw a bawić się dla tego nie 
chciano w całym kraju, iż kraj posmutniał w nie- 
woli a cieszyć się mu zamkniętemu nie wypada. 

Z Koła donoszą, nam o podpisywaniu adresu 
przez wszystkich mieszkańców, o wspaniałych na: 
bożeństwach i cierniowych koronach we wszy- 
stkich kościołach w miastach we wsiach, o zbra- 
taniu się z żydami i powszechnej żałobie. Cały 
kraj wygląda jak wielki grób a żałobę zapewne 
nie prędko złoży. 


Warszawa 15 marca. 


> Wezoraj w południe wezwani zostali do zam- 
ku Arcybiskup Fijałkowski, Andrzej hr. Zamoyski, 
Władysław hr. Małachowski, Leopold Kronenberg, 
i Xawery Szlenkier. Xiąże Gorczaków odczytał 
im wstęp listu Cesarza do namiestnika, w którym 
powiedziano jest, iż adres N. Pan odebrał, że po- 
winien go był ignorować, jako pochodzący od ja- 
kichś (indywiduów itp. Adres, na którym podpisy 
swoje złożył cały naród nie został więc poszano 
wany — głos boleści ipotrzeby całego narodu po- 
stanowiono ignorować, a reforwy jakie zostały 
zapowiedziane są rzeczywiście pominięciem, igno- 
rowaniem tych potrzeb. W niczem one nie zada- 
walniają, rząd widział się zmuszonym zrobić u- 
stępstwa narodowi, i zrobił małoważne, nie zmie 
niające systemu, którego utrzymanie stało się już 
niepodobnym. Ustępstwa pozorne i te niby refor- 
których juź wczoraj donosiłem poznacie z 
protokułu delegacyi, który wam posyłam. Od roz- 
bioru ich aż do otrzymania szczegółowego projek- 
tu wstrzymuję się. Teraz tylko posyłam wam kil 
ka objaśnień koniecznych do zrozumienia niezado- 


wolnienia z porobionych koncesyi i powszechnej 
obojętności z jaką cała ludność przyjęła zapowie- 
dziane reformy. Zaprawdę nie ma się z czego cle: 
szyć. Reformy jakiemi rząd chce uspokoić naród 
nie osiągną zamierzonego celu. Przekonyweją 0- 
ne stanowczo, iż rząd nie myśli postępować dro- 
gą reform, pozornie dla Europy ale nie dla nes 
uwzględnia potrzeby narodu, ci nawet, którzy wie- 
rzyli w szczerość i gotowość wejścia rządu ba 
drogę szeroką i odpowiednią potrzebom przestali 
już ludzić się. Głosy iż od rządu nie można już 
niczego spodziewać się, że wobec takiego stanowi: 
ską rządu i nieznośnego położenia rzeczy naród 
am sobie radzić powinien są powszechne. Kon- 
stytucyi nam nie dano, cenzury nie łagodzą, uni- 


Warszawa 15 marca. 

Reskrypt cesarski, czyli list do Namiestnika do- 
szedł was telegrafem może pierwej niź Warszawę. 
Znacie także zapowiedziane ustępstwo czyli refor- 
my, bo wiem, że wam protokół z 13go Delegacyi 
miejskiej natychmiast posłano. Kilka słów o opi- 
nii tutejszej z powodu odpowiedzi i obietnic. 

„W ogóle odpowiedź ogromne wywołała oburze- 
nie: ani jej surowość, ani jej niesłuszność nie wy- 
rzuciły ludu warszawskiego z kolei owego taktu 
politycznego jakiego składa ciągle dowody. Wielu 
tłumaczy sobie jedną i drugą tą koniecznością 
w jakiej był Cesarz utrzymywania przed Europą, 
że nie czyni ustępstw pod parciem chwilowem, że 
mu ich nie wydarły wypadki lutowe. Tak wo- 
bec Rosyi jako i wobec Europy Cesarz chciał po- 
tajemnie otworzyć sobie wstęp do reform i wytłu- 
maczyć ustępstwa jakie uczynić obiecuje. Nie- 
którzy w brzmieniu listu znajdują potwierdze- 
nie zdania, iż należało w adresie oprzeć się na 
politycznej podstawie konstytucyjnej; ta bowiem 
widocznie pominiętą jest nawet w koneesyach, 
i będzie, tak jak była pominiętą w adresie. Za 
dziesięć dni wyjść ma manifest przy ogłosze- 
niu zmian zapowiedzianych. Manifest ten zapewne 
nam to położenie rzeczy WyJaśni. Można zdaje się 
jaż twierdzić, że ustępstwa wywołane okoliczno: 
ściami mają na celu zadośćuczynienie poniekąd 
obowiązkom z traktatu 1815 roku płynącym; — 
nie będzie w nich jednak pewno ani uznania 
prawa dawniejszego ani nowszego prawa publicz- 
nego na narodowościach opartego. Autonomia 
tylko niejaka, której kraj od lat 30 był pozbawio- 
ny, ma być nadana; — i 0 to będzie szło teraz, jak 


i dzie, jak dalece ubezpieczoną 
| agia No ch do zarządu. Nie można 


tura rządowa, jedna więcej do ucisku władza. 
Nieświądomych Rada Stanu w błąd co do inten- 
cyi rządu może wprowadzić. Tymczasem trzeba 
wam wiedzieć, iż jestto wprowadzenie nazwiska 
dawno nam znanego, wskrzeszenie instytucyi znie- 
sionej przed kilkunastu laty. Mieliśmy już Radę 
Stanu najwyższej instancyi i sąd kassacyjny, in- 
stytucye te zostały zniesione i zamienione na Se- 
nat rządzący z trzema departamentami. Dawna 
Rada Stanu rozstrzygała sprawy administracyjne, 
spory juryzdykcyjne i wypracowywała projekta do 
praw podane przez rząd. Rada Stanu nigdzie i 
uigdy a tem bardziej u nas nie miała atrybucyi 
ustawodawczej, też mająca być zaprowadzona, nie 
będzie ich miała, a będzie magistraturą rządową 
nieumiejącą uwzględnić i zadosyć uczynić potrze- 
bom narodu. Jeżeli podzieloną zostanie na admi- 
stracyjną i ustawodawezą, mogłaby choć w części 
odpowiedzieć wymaganiom, które mogą być tylko 
załatwione przez sejm z inicyatywą, z szeroką 
podstawą wyborczą i z wojskiem, któreby exy- 
stencyą konstytucyi gwarantowało. 

Urządzenie Rad munieypalnych na zasadzie wy. 
borów jest reformą potrzebną, ale nie ma donio- 
słości reformy stanowczej zmieniającej stary i zu- 
żyty systemat. Niewiadomo jeszcze czy gminy 
miejskie będą dość wyemancypowane z pod ręki 
biórokracyi, czy dadzą im obszerną pódstawę, i 
poddadzą pod jej kontrole policyą. W protokule 
delegacyi znajdziecie kilka wskazówek, z których 
poznacie zapatrywanie się na kwestyą Rad muni- 
cypalnych całego kraju. 

Trzecia reforma zapowiada zupełną zmianę 8y- 
stematu wychowania. W jakim duchu ma nastą- 
pić ta zmiana, kto ją będzie przeprowadzać nie- 
wiadomo? Kraj nie wierzy w rozsądną zmianę i 
odpowiednią duchowi < narodowemu dopóki zosta- 
wać będą przy sterze oświaty urzędnicy i dygnita- 
rze, którzy przez wiele lat byli ministrami ociem- 
nienia. Jeżeli projekt zmiany systematu wychowa- 
nia powierzony zostanie p. Muchanowi, a władza 
nad szkołami przy okręgu naukowym, nic pomy- 
ślnego z tej reformy wróżyć nie wypada. Zmiana 
ta wówczas tylko przyniesie pożytek jeżeli otwo- 
rzoną zostanie Rada wychowania powstała z wy- 
borów i jeżeli jej oddaną zostanie Draca urządze- 
nia szkół i zarząd nad niemi. 

warty punkt z powodu wezwanią nzdolnio- 
nych obywateli ludzi zaufania w celu urądzenia 


podobno za tem, że przez te,dni dziesięć z cierpli- 
się nad potrzebami kraju. Ludzie zaufania jakby 


-wością oczekiwać należy ogłoszenia urządzeń. Te 


protestacyi nie przyjmie. Mówią, iż w tem wzglę- 


ktrojowane będą urządzenia co więc do niczego 


« |oesyi i łagodności zachęcająca. Rząd nie jest nic- 


i|ne ścieśnionego aliansu mocarstw zachodnich. Cho- 


bardziej wszakże po upływie tych dni naprężenie 
umysłów będzie wielkie. Wyrażenia cesarskie o 
adresie głównem są powodem rozjątrzenia. Książę 
Namiestnik miał oświadczyć, że ani podpisów do 
dawnego adresu, ani żadnego nowego, a tem mniej 


narodu, tylko długoletnie krzywdy zdolne wywo- 
łać, a ducha do najwyższej potęgi podniesionego 
ani bagnety, ani kule nie przebiją. i 

Obszerniejsze wypracowania przeznaczone do 
wywodu _ toczącego się już się gotują. 
15g0 wyjdzie w Revue des Deux Mondes obszerny 
i kicpeBŚłowy opis wielkiego wypadku. Ze wszy. 
A dzienników jeden tylko Mord, czemu się 
nikt nie dziwi, usiłuje skrzywić opinię, i nie waha 
się nawet jednocześnie sprzeczności ogłaszać. 
MG „w Zgromadzeniu Ciała prawodawczego 
zdarzył się wypadek, który aczkolwiek w skutku 
jałowy, przykre jednąk sprawia wrażenie, bo do- 
wodzi maluczkości niektórych opimj i dążności. 
P. Flavigny były par Francyi za Ludwika Filipa, 
członek Izby za rzeczypogpolitej, oponent za ce- 
sarstwa, osobisty przyjaciel hr. Kisielewa i stron- 
nik władzy doczesnej Papieżą, wystąpił z mow: 
która całkiem przeciwko Księciu apoleonowi to 
jest |programatowi przez niego wyłuszczonemu 
zwróconą została. P. Flavigny wyrzuca rządowi 
że nieśmiało i słabo usuwał solidarność zdań wy: 
rzeczonych przez Księcia Napoleona, i oskarża 
ministrów, a mianowicie pana de Persigny, że te. 
legrafem kraj zawiadomił o wrażeniu jakie wspo- 
mniona mowa sprawiła. Jak dalece uniósł się 
oponent anti-imperialistowski w swoim monarchi- 
ezn0-ultramontańskim zapale, 
mniał nawet obowiązku rzeczywistego czynów 
przedstawieuia, czego przedewszystkiem od mówcy 
parlamentarnego domagać się opinią ma prawo. 
P. Flavigny od „miesiąca zasięgał z rozmaitych 
żródeł wiadomości dotyczących północy. Po wý- 
padkach warszawskich dano mu wszelkie obja- 
śnienia, złożono urzędowe dowody, był oświecony 
i niewiadomością tłómaczyć się nie ma prawo. 
Wszedł do Izby z zupełnem przekonaniem i śmiał 
w mowie swojej powiedzieć, że: „Polityka ta 
w mowie Księcia Napoleona inaugurowana rzuciia 
ludność warszawską na bagnety rosyjskie i prze- 
szkadza Cesarzowi Aleksandrowi IĮ odniesie do- 
brych chęci dla Polaków, które nawet zakres wy- 
maganych rękojmi traktatami zaręczonych prze- 
kroczyłyby“. 

Dziś i w następnych sesyach zajętych g 
wami nad adresem, ztujdą się E ri 
wey, którzy skrzywienie prawdy pomszezą. Może 
aawet głos którego z delegatów rządowych ode- 
prze zarzut odpowiedzialności tak fałszywie rzn- 
cony. Glos p. Flavigny nie będzie miał żadnego 
odbicia. Posłuży tylko spodziewamy się do utwier- 
dzenia przekonania, na której stronie życzliwość 
prawda i szczerość znajdują się. Sprawa która się 
fałszem posługuje już jest sprawą przegraną. 
js) przeszłą sobotę w kościele Wniebowzięcia, 
Księża zgromadzenia Zmartwychwstania urządzili 
nabożeństwo żałobne za poległych w Warszawie. 
Ksiądz Kajsiewicz miał mieć piękne kazanie któ- 
re łzy wszystkim z oczu wycisnęło. Ksiądz Kaj- 
siewiez zawsze wymowny, jakże nie mógł nim nie 
być w tak uroczystej chwili. Kościół był przepeł- 
i a jednak zaledwie czwarta część rodaków 
TE „A brać udział w obchodzie. Do nieobecnych 
' siebie policzę. Za śpiesznie urządzono obchód 
za mały wybrano kościołek. W tę sobotę będzie 
ponowiony uroczysty obchód w kościele św. Ma- 
gdaleny odpowiedniejszym do potrzeby ludności. 
Przemówi Ks. Duguerry, ezcigodny. proboszcz tej 
parafii, kaznodzieja tegorocznego postu w Tuil- 
leryach. Modlić się nigdy dosyć nie możemy i nigd 
więcej uiepotrzebowaliśmy. Bo jeżeli Tudżie czyt 
ui, to Bóg ich widać natehnął i wspiera. 

„Krajowcy za paszportami w Paryżu lub na prc- 
wincyąch przebywający, podpisują akt przystąpie- 
nia do adresu przeż rodaków w kraju z taką je- 
dnomyślnością podpisywanego. Z pierwszych pod- 
ihi Frenkel i Epstein. Akt ten ma być złożo- 
kę Ee ręce hr. Kisielewa. Nie brakuje już prawie 
sanoen podpisu. Jeden tylko słynny oponent cy- 
piCznie odznacza się. Bądźcie przekonani, że inni 
Polacy Za granicą goszczący, pomimo wszelkich 
donoszeń i zapowiadań, zachowają się w najzu- 
pełniejszem odosobnieniu, niewyrzekając się wsza- 
że posług, ale tych tylko które kraj nakaże lub 
stórejby zażądał. Jeden z mężów najwięcej posą- 
dzanych i powiedziawszy nawet szczerze dawniej 
ruchliwy, w obec zaszłych wypadków wyrzekł się 
wszelkiej inicyatywy, poddał pod wolą kraju i 
wszystkiemu ślepe posłuszeństwo dla tejże woli 
zaręczając. Nikt niezapomni obowiązku swego, dla 
wszystkich zachowanie się kraju posłuży za nau- 
kę. Poświęcać się i słuchać, wyrzee prywaty i cze- 
kąć, oto programat, który modłami do Bogą o wy: 
trwałość uświęcać pragniemy. 

Mówią, że p. Mocquart przyboczny sekretarz 
Cesarza, ma być z powodu wieku i osłabionego 
zdrowia przez p. de la Gueronnitre zastąpiony. 


$ ) R 7 marca. 

Uwaga publiczną jest zawsze tutaj zwrócona 
ku rozprawom senatų i ciała prawodawczego, 
gdzie się spór tóczy o losy doczesnej władzy Pa- 
pieztwa. Tymczasem stronnictwo ruchu przeko- 
dane, iż Papież zachowa tylko Leonowe mias 
sto, to jest Watykan z przyległościami, zapowia- 
da przybycie Piemontczyków na dzień 19 marca 
i wielkie czyni przygotowania. La Ruffinella, wil- 
la we Frascati, gdzie hrabia deila Minerva zwykł 
był dawać pamiętne swoje obiady dla anneksyj- 
nego stronnictwa, zostałą całkiem odnowioną na 
przybycie Wiktora Emanuela, a kokardy i chorą 
gwie gotują się po domach. Przy tej gorączkowej 
niecierpliwości anneksyonistów odbija nadzwyczaj. 
ny spokój Ojca świętego. Mówił on wczoraj do 
znanego mi kardynała: „Ależ sumienie moje nie 
pozwala mi przystać na to, czego żądają odemnie 
i niechcą tego pojąć! Gdyby o moje upodobanie 
chodziło tutaj jedynie, porzueiłbym wszystko i od- 
dali} się na osiełku, bo Stary i otyły jestem, a 
pieszo chodzić nie mogę jak mój poprzednik świę- 
ty Piotr; lecz powtarzam, suńienie moje nie po- 
zwala mi!...* Autentyczne te wyrazy, * których 
żródło umyślnie wymieniam, przekonywają nas 
dowodnie, iż żadnym 0 tranzakcyach pogłoskom 
dzwać wiary nie należy, Ksiądz Passaglia ex je- 
znita wrócił oddawną z Turytu gdzie Wiktor 
Emanuel ofiarował mu katedrę filozofij, Ksiądz 
Passaglia odmówił, i zapewnił przytem króla, iż 
ua żadne ustępstwa ze strony Pi , 
nie powinien i że takowe są ni i 

Diis*18 Haig, i = 3 niepodobieństwem. 
w Watykanie. Ojciec Święty 
kupów; ks. Kajetan Bedjni 


dzie wyraził się nader surowo. Stąd wielka część 
opinii winszuje sobie podobno, że bliższego wyra 
żenia życzeń mieszkańców nie żądano, — tylko o- 


nie obowiązuje. 

Manifestacyi nie obawiają się zbytecznie — ale 
zadowolnienia nie upatrzy nikt i nigdzie. Dotąd 
trzyma się jeszcze wszystko komitetu Towarzystwa 
rolniczego i Delegacyi miasta. Stanowisko hr. Za- 
moyskiego zawsze jasne. — Wczoraj deputacya 
rzemieślników ofiarowała mu w dowód wdzięczno- 
ści tabakierkę Kilińskiego i pierścionek księcia Po- 
niatowskiego. Pojmujecie zestawienie tych dwóch 
relikwij narodowych: bohatera ludowego z naczel. 
nym wodzem wojsk polskich, ulicy z podnóżkiem 
tronu. Tutaj i teraz wszystko ma swoje znaczenie. 


Wrocław 14 marca. 


+ Obrady Izby panów nad projektem do prawa 
o małżeństwie cywilnem skończyły się jak prze- 
widziano — odrzuceniem zupełoem nie tylko pro 
jektu rządowego, który proponował śluby małżeń 
skie fakultatywne ezyli dowolne, lecz i poprawkę 
hr. Itzenplitza, który proponował przypuszczenie 
ślubów cywilnych koniecznych (Notkehe). W obra- 
dach tych objawiła się znowu w całej otwartości 
systematyczna opozycya Izby panów przeciw obe- 
cnemu gabinetowi. Tą razą minister oświecenia, p. 
Bethmann-Hollweg, któremu żaden bezstronny czło- 
wiek w kraju nie śmiałby zarzucić w oczy braku 
religijności, musiał znieść wszystkie pociski prze 
ciwników, walczących z taką zapalczywością i fa- 
natyzmem, jakby rzeczony projekt do prawa otwie- 
rał drogę panowaniu ateizmu i pogaństwa. Rząd 
cofnął projekt przed skończeniem obrad nad wszy 
stkiemi pojedynczemi artykułami, Smiałość, z jaką 
Izba panów przeciw gabinetowi występuje, jest je- 
szcze bezwzględniejszą w bieżącej aniżeli byk 
w poprzednich sesyach. Przypisują to zwiększonej 
w kołach podobnych nadziej, że gabinet obecny 
długo się nie utrzyma i ustąpi miejsca gabinetowi 
więcej konserwatywnemu, jeżeli nie reakcyjaemu. 
Zapewne że nie brak symptomów, które wskazują 
na możebność podobnej ewentualności. Nie nastą- 
piłoby to jednak wcześniej jak po ukończonych 
wyborach do Izby poselskiej, które się odbędą 
przyszłej jesieni. Jest bowiem rzeczą prawdopodo- 
bną, że wybory te powołują do reprezentacyi kraju 
ludzi większej stanowczości politycznej, a rzeczą 
równie prawdopodobną jest, że rząd, bez poprze- 
dniej próby konserwatywno -reakcyjnej, nie wej 
dzie bezpośrednio na drogę reform radykalniej 
szych. 

Kto wie, czy nie ta obawa była powodem de 
wniesienia w Izbie poselskiej równocześnie aż 2h 
projektów do praw o cdpowiedzialności ministrów. 
prawa przewidzianego ustawą konstytucyjną, lerz 
dotąd stale wstrzymywanego jako niewłaściwego 
dla konstytucyjnej monarchii pruskiej, w której 
król panuje i rządzi, a ministrowie są jego sługa 
mi, ludźmi jego wyboru i zaufania, i niezawisłemi 
od większości parlamentarnych. Jeden projekt 
wniósł p. Carlowitz, członek frakcyi Mathisa, ne. 
gdyś minister saski, teraz w Prusiech osiadły oby- 
watel, w bieżącej legislaturze odznaczający się 
mowca Izby poselskiej. Projekt jego jest właściwie 
tylko wnioskiem, wzywającym rząd, aby w tej je: 
Szcze sesyi przedłożył prawo o odpowiedzialności 
ministrów. Drugi projekt przedstawia szczegółowo 
wypracowane prawo. Jest to podobno praca zmar- 
lego posła Wentzla. Wnioskodawcą jest poseł gd: ń 
ski p. Behrend, w liczbie popierających znajduje 
się także imię Waldeka. To dosyć, aby Izba pro- 
jektu tego nie przyjęła. Prędzej może liczyć n? 
przyjęcie wniosek Carlowitza, bo wyraża tylko ży- 
czenie. Mówią zresztą, że ministeryum samo chcia 
ło w tej sesyi podać podobny projekt, lecz że 
przedłożony królowi zarys nie podobał się, i że 
na teraz odstąpiono od zamiaru. Nie potrzebuję 
wam dodawać, że Kreuzzeitung pieni się z oburze: 
nia na samą wzmiankę o prawie o odpowiedzial 
ności ministrów. Prawo takie wyzuwa, zdaniem jej, 
panującego z władzy. Na nieszczęście prawo to u 
znane i zapisane jest w ustawie konstytucyjnej, : 
ustawa poprzysiężona jest przez panującego ji 
naród. 

W Izbie poselskiej minister handlu p. von de: 
Heydt złożył aż cztery projekta do praw wzglę. 
dem budowy kilku kolei żelaznych. Projekta de 
praw o podatku gruntowym uchwalone zostały na 
zawczorajszem posiedzeniu w jeneralnem głosowa 
niu większością 209 głosów przeciw 96, w tych 
ostatnich głosy polskie. „A 

Wyborcy okręgu bielefeldskiego uchwalili Walde- 
kowi dziękczynny adres z powodu starcia 8ię par- 
lamentarnego, które miał z Vinckem w Izbie po- 
selskiej. Krok ten zasługuje przez to na uwagę 
że p. Vincke jest posłem z tego samego powiatu. 
Rząd mianował komisyą do wypracowania, respct- 
tive zreformowania istniejącego dziś prawa 0 pc- 
stępcwaniu sądowem. Prezydującym komisyi jest 
wiceprezes najwyższego trybunału p. Bornemanr. 

Dzisiejszej nocy mieliśmy tu kilka stopni mro 
zu, rano trochę Śniegu. 


dowodzi to, że zapo- 


Paryż 12 marca. 

B. Starannie opinia publiczna zbiera dowody 
rzucające światło na wypadki warszawskie; gta- 
ranniej jeszcze interesowani dostarczają takowych. 
Dzienniki zapełnione są depeszami i opowiadanie- 
mi. Monitor każdego dnia robi wzmiankę lub pi- 
daję wiadomość umiarkowaniem tchnącą i do kon 


przychylnym, dziwić się nie można że nie jest 
zachwyconym. Wypadki w Warszawie niemiłosier- 
nie sparaliżowały dyplomatyczne zaloty. Może 
świat kiedyś zawdzięczać będzie skutki dobroczyn- 


ciaż przyznać należy, że mało potrzeba do za- 
chwiania tej nowożytnej uporczywej mrzonki alian: 
su francusko -rosyjskiego. Ażeby podobny węzeł 
mógł się szczerze zawiązać, trzeba pierwej żeby 
się Rosya przygotowała wewnętrznie do tak za- 
szczytnej roli. :W tym to celu wziął się Cesar) 
Aleksander II do emancypacyi włościan. Reszta 
wiadoma. W parlamencie angielskim lord J. Rus 
sell przychylnie się wyraził i nadzieję odzyskania 
części przywilejów straconych w 1831 r. Polsce 
oświadczył. Tutaj osoba blisko tronu położon: 
dała się słyszeć ze zdaniem, że Polacy więcej 
warszawskiemi wypadkami siły zyskali, niż gdyby 
sto-tysięcy żołnierzy uzbroili i odpowiednią ilość 
armat gwintowanych posiadali. Wojsko wojskiem 


0 Jego Świątobliwości. 
da się zwalczyć, ale wybuch żalu i skargi całego 


przytem ważną bardzo 
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TA - M tą xe i i i oby rzecz -|pi kim w Rzymi biegł jenerał Go 
siejszych wypadków; utrzym oż i i atok dochodowy, a to w rocznćj |sienie następne o zmianie naczelnika wydziału o właściwszą byłoby rzeczą, bądź aby uniknąć rywa- | piemóne w Rzymie zapobiegł jene dyon, 
tej okoliozaciei W dą zk: doti sA pada WRC s an podatku, "we więc Morelii świecenia w. Królestwie Polskiem, jak to jaż ko- |lizacyi pomiędzy ie r zawisłemi od różnych który w tym dniu rozwinął całe swe sily wojsko- 

iktora Emanuela z powodu przybranego przezeń | prawo znajdować się na liście prawyborców gmi-|respondencye w Czasie umieszczone doniosły były: | mocarstw, bądź 4 Ha ować zupełniśj niepodle- | we. Mia > w tym względzie otrzymać bardzo 
tytuła króla włoskiego ; ale o tym dyi cą ih- |ny.. - -» powód zaś wykluczenia że mieszkam na| „Z powodu prośby radzcy tajnego Muchanowa, |głość papieską, bądź w końcu aby zapobiedz | surowy roz był do którego wydania Cesarz 8po- 
terdykcie nic wam pewnego donieść nie umiem, | dworskim gruncie, niema -żadnój, prawnćj podsta- |0 ulżenie mu prac, ze względu na nadzwyczajnie wszelkim zawi łaniom w wert w razie wojny wolong rej na saroz Wolni napadami w Izbie 
przynajmniej co do epoki jego rzucenia, bo wat. wy; ustawa bowiem wyborcza z d. 26 lutego r. b.| powiększone obecnie czynności w Komisyi rządo- pomiędzy mocarstwami, reby kontyngens swój prawodawcz o s aae swoją względem Włoch. 
pieniu dziś nie ulega iż krok ten nastąpi prędzej |mówiąc o każdćj gminie wyborców obierać mają- |wej spraw wewuętrznych i duchownych, Jego ksią. | dostarczały. Ostatecznie co się tyczy „ przyjęcia | Układy aey sieni U rzymskich prowadzone 
czy póżniej. céj, nie wyłącza tem samem od prawa wyborcze- |żęca Mość poruczyć raczył pełnieaie obowiązków | wsparcia, nie mówiąc sipa mnogich niedo- |s} żywo, ja do ng agla korespondencya dy- 

Wiele osób upatruje symptom niechybnego przy-|go mieszkańców na territoryum dworskiem miesz- | Kuratora okręgu naukowego warszawskiego radcy | go nościąch wynikującyć ztąd na szkodę niepo - | plomatyczna a Wojsk Jest między Rzymem, Pa- 
bycia Piemontczyków w tem, iż Jezutci sprzedają | kających ; wykluczenie mnie więc z powodu tylko |tajnemu Łaszezyńskiemu.* dległości E godnoio m a A |OzÓr Łoj h mykwa Am + sło jao pod dowódz- 
wszystkie swoje dobra, a między innemi śliczną |że mieszkam na territoryum dworskiem jest nie- Włoch wynagrodzenia 0 Tore Jelec |twem Cia Kay cte tug doniesienia 
willę Macao, sj. ita fi- | prawne. raszam, by prześwietny c. k. ć Ye „, |5- idąc za przykładem dostojnych swych poprze- dziennika Zombardia, nakaz ruszenią w pochód ku 
tizia, czyli sp Le rea jeee M Ą e bac e paka Aa poriadali Przerwana w dniu onegdajgzym dla braku miej- |dników, wolał dobrowolne ofiary wiernych, którzy | Bononii, wyjąwszy jednego pułku piechoty i bry- 
upna. 


z. A ; ie j iestni h na załogę d 
jb 4 liście uprawnionych do gloso- |sca depesza kardynała Antonellego do Mgra Me- | wspomagać chcą Chrystusa w osobie je namiestnika. | gady Bergamo, przeznaczonye gẹ do Gaety. 
Kardynał Antonucci biskup ankoński jest za- "RAY atie! M Hmi Bi f $ glia jako odpowiedź na broszurę p. de la Guero- | „Grosz ubogiego zaszezytoiejszym był dla Papicża | Hamburg 16 marca. W Kopenhadze wiadomo 
wsze bardzo chorym. Wczoraj mówiono o jego| W....... NUESTRA 1861. nière brzmi dalej następnie: nW położeniu, do jakiego doprowadziły go wiaro- |jest już od początku tego tygodnia, że ze stanami 


„Tu broszura wpada w labiryn czynionych na- 
stępnie propozycyj, które zmuszony jestem kolejno 
przechodzić pomimo przykrości, jaką mi to sprawia. 

„Przytacza ona naprzód list cesarza, w którym 
tenże zachęca Ojca $. aby ustąpił Piemontowi po- 
siadania Romanii z tytułem wikaryatu i nie zwle- 
kał dłużej przyzwolenia ną reformy, 0 które się Eu- 
ropa od lat 30 dopominą, Tu o dwie rzeczy cho- 
dzi: o reformy jaż wzmiankowane i o ustąpienie 
Romanii. ; 

Wiedeń 17 marca. Wybory jeszcze nie roz- „Co do pierwszego, dziwić się trzeba że i: 
poczęte, ale popisy kandydatów ubiegających się |mowa o reformach, wymaganych od lat 30, kie iy 
o poselstwo odbywają się ciągle. Osobliwa to rzecz, | przed laty 10ciu zostały one określone w a 
iż mimo ograniczeń jakim podpadają wedle usta -|za wspóloą zgodą pomiędzy Francyą OS WOROWA! 
wy atrybucye sejmów, wszystkie mowy kandyda. | carstwami katoliekiemi i przez te lat A owi 
tów sejmowych obracają się około kwestyj, które | dzone zostały w wykonanie, jak to wyżej p 
tylko na radzie państwa, czyli na reprezentacyi dzianem było. Pomimo tego, Ojciec A pojmując że 
ogólnej traktowane będą. Wszyscy kandydaci roz- |w tych wyrazach chciano objawić życzenie nowych 
rrawiają o odpowiedzialności ministrów, a nie o | koncessyj i wiedząc z drugiej strony że stronni. 
dezwali się ani razu o nieodpowiedzialności depu ctwo rewolucyjne oświadczyło iż są niepotrzebne 
putowanych; mówią o organizacyi monarchii, jila uniknienia wszelkiego osądzenia o upor, któ. 
milczą o organizacyi gminy; wyświecają ogólna |ry mu wręcz zarzuca w dobrej wierze Tzeczona 
politykę państwa i kwestye finansowe roztrząsają. | broszura, przystał na nowe układy z zadowoleniem 
jak gdyby to do sejmów krajowych należało, lecz | posła i samego rządu franeuzkiego oznaczył Ściśle 
też każdy z tych kandydatów uważa się za przy- | jakie mają być reformy. Przez wzgląd jednak na 
szłego deputowanego do Rady państwa. Niektóre |to czego nietylko wymagała jego godność wzglę- 
dzienniki wzięły się już do traktowania wyborów dem której żaden ak nigdy ustępstw, czy- 
z» strony komicznej, wykazując, jak dalece wiel-|nić nie może, lecz na to dobro ludności, J. Świą- 
kości przedmieściowe uganiają się za kandydata: |(o'liwość to sobie zawarował, iż je ogłosi gdy za- 
rą, albo też wyświecając, że nikt się niechce te- |burzone prowincye wrócą do porządku. W tym 
raz przyznać do reakcyi, tak dalece wszyscy są punkcie nie było przeto uporu, lecz pobłażanie 
liberalnymi. Najwięcej mają za sobą dotąd w Wie- |mądrą umiarkowane duą Więźliwością. 
dniu głosów kandydaci na posłów: adwokaci, Ber-| „Następuje punkt sz to jest wikaryat Roma- 
ger, Mithlfeld, Brestl, Schuselka, bar. Pillersdorff | nii. Na to odpowiedzia „Ojciec 6. śmiałą odmową 
dawny minister, Dr Schmitt, Dr Jellinek i prof ji przypatrzmy się czy nie miał słuszności. Co do 
Czedik. Stawiają się także redaxtorowie Kuranda, | mnie, niewiem zaprawdę jak autor broszury pogo- 
Zang, Landsteiner: Kuranda oświadcza się prze- | dzić może w swej głowie rolę opiekowania się wła- 
ciw narodowościom, uznaje on tylko jedną, tojest|dzą Świecką Papieża, jaką przypisuje Cesarzowi 
niemiecką. z dorądzanem mu ustąpieniem Romanii. Szczegól 

— Depesza telegraficzna z Pesztu z 17go do jna to zaiste opieka która przyzwala na złupienie 
nosi, że podczas wyborów tegoż dnia w Budzie, |chociażby pozornie usprawiedliwione i częściowe 
w pierwszym okręgu wyborczym wybrano tam |swego protegowanego i żali się że ten sam do te- 
Józefą Eötvös przez aklamacyę, w drugim zaś go nie dopomaga. Broszurą mówi że nie można 
otrzymał większość głosów Antoni Balaży przeciw | było uczynić iuaczej, gdyż odzyskanie Romanii 
Karolowi Anderfty. stało się niepodobnem. Któż go miał dokonać? 

— Dygnitarze koronni węgierscy zbierają się | Austrya pokonana nie śmiała, Francyi zwycięzkicj 
w tych dniach w Peszcie, gdyż natychmiast roz |ie wypadało aby nienchybić zasadom, Papież nie 
począć się mają czynności względem wprowadza: | mógł dla braku wojska. Wstrzymuję się tu umy- 
nia w życie nowej organizacyi sądowej węgier: | ślnie od- wszelkiego rozstrząsania okoliczności któ 
skiej, na podstawie uchwał konferencyi kuryalnej. re temu stały na przeszkodzie, powiem tylko iż 

— Na zamkn królewskim w Budzie czynią jnż | pojąć trudno dla czego Francyi uczynić tego nic 
przygotowania na przyjazd Cesarza Jmci i koro- | wypadało, gdy wzięła w rękę opiekę Świeckich 
nacyę, która się ma odbyć w ciągu sejmu. dzierżaw stolicy 6. jak broszura sama przyznaje, 

— Jak donosi Wanderer, N. Pan pierwszy raz | Jeżeli zresztą ta opieka dopuszezała obecność wojsk 
w dniu 14 b, m. podpisał się w języku chorwa.- |jej w Rzymie, dla ezegóżby jej dopuszczać nie 
kim jako król Chorwacko-Słoweński na aktach | miała w Bononii. 18 r 
rządowych w języku tym wystósowanych. Zatém | . „Dodam w końcu że Ojciec ś. mógł to potyn 
z krajów koronnych tylko dotąd Węgry i Chor- | mając juź dostateczną siłę aby odebrać Romanię 
waci mają ten przywilej, że nie odbieraj ą re- |lecz dla czego tego nie nezynił, autor broszury lc- 
skryptów po niemiecku, lecz w swoim narodowym |piej musi wiedzieć niż kto inny, oto ponieważ mu 
języku, a to pomimo, że Cesarz nie posiada języ. |to przeszkodzono. 
ka chorwackiego, gdyż ze słowiańskich zna tylko| „Lecz przypuściwszy że rada ta mogła zgadzać 
- | czeski. ż się z obowiązkiem protektora, któż nie widzi z dru- 

— J. C. K. Ap. Mość zamianował jenerał - majo- | giej strony że przyjęcie jej nie mogło się zgadzać 
rów Arcyksiążąt Karola Ludwika i Rajnera feld- |z sumieniem Ojca 5.2 Wykazałem sam w depeszy 
marszałkami, tudzież pozwolił im przyjąć i nosić | kilka razy przytoczonej z d. 29 lutego 1860 roku. 
wielką wstęgę orderu toskańskiego $. Józefa. | Przyczyny usprawiedliwiające tę odmowę, lecz pra- 
F mpor. Andrzćj Meleer de Kellemes, zamianowany gnę je powtórzyć tu. Rzeczone przyjęcie nie mo- 
został komendantem miasta i twierdzy Pragi; pod. | gło się zgadzać z sumieniem Papieża, gdyż zasa- 
pułkownik Józef Weyracher de Weidenstraucb | da postawiona na rzecz owego ustąpienia mogąc 
z 73go pułku piech. hr. Mensdorfa, zamianowany | z natury swej rozciągać się do reszty państw papicz- 
dowódzcą 58go pułku piech. Arcyks, Stefana na |kich, pociągała za sobą przypuszczalnie całkowite 
miejsce pensyonowanego pułkownika Karola Czetsch | zrzeczenie się tychże państw. Nie zgadzało się z 8u- 
de Lindenwald. 


mieniem Papieża albowiem jest on związany 
— Urzędowa Gaz. Zagrzebska pisze : Gdy sejm | uroczystą przysięgą w obec całego Kościoła prze- 
dalmacki zwołauy został na dzień Gty kwietnia, a 


d kazać w całości następcy SWemu to państwo, 
na zasadzie pisma J. C. Mości z dnia 21go lutego, | które należy do samego Kościoła i w nienaruszal- 
wybrani być mają na nim przedewszystkióm de | ności którego cały świat katolicki Jest intereso 
putowani, którzy będą się naradzać ze sejmem | wany, jak tego dowodzą świetne manifestacye ca- 
troistego królestwa o połączenie Dalmacyi z Chor- |łego katolicyzmu. j i 
wacyą i Słowenią, przeto J.. Ex. Ban spowodowa | „Nie zgadzało się z sumieniem Papieża, gdyż było- 
nym został naznaczyć otwarcie sejmu na dzień 13|by to dać trzecią część swoich. poddanych na łup 
kwietnia, przez CoO bracia dalmaccy zn :jdą dość | tyranii frakcyi niemoralnej i niereligijnej, któraby 
czasu do wybrania deputowanych i Aik rl, ieh|z nich uczyniła ofiarę swoją POd względem oby- 

do naszego sejmu. Sejm poprzedzony będzie |czajów i pozożności, jak tego Niezaprzeczenie do- 
-|w dniu 13 kwietnia uroczystym wjazdem Bana. .| wiodły późniejsze wypadki. Nawet monarcha świe. 
Królestwo Polskie. 


cki niemógłby w podobnem przewidzeniu z czystem 
Na odebranej przez nas powtórnej kopii proto 


sumieniem uczynić takiego ustąpienia, a jakże mo 
J ; żna żądać aby je uczynił najpierwszy ael 
kulu. posiedzenia Dalegacyi miejskiej w Warszawie | moralności katolickiej? Komuż zresztą nie wiado- 
z dnia 13go b. m, któryśmy podali w ostatnim |mo z rozmaitych faktów historycznych, Jak wyszła 
uumerze naszego pisma, znajdujemy podpisy człon | stolica apostolska na podobnych wikaryatach? A 
ków Delegacyi, które tu dołączamy: Piemont niedałże w ostatnich czasach nowego przykla- 
JX. Wyszyński, JX. Stecki, Ksawery Schlenkier, | du tego ? Łudzić się względem znaczenia podobnej 
Jakób Piotrowski, jenerał Lewiński, Teofil Piotro: | kombinacyi nie byłożby nieprzebaczonym błędem ? 
wski, Aug. Trzetrzewiński, I. J. Kraszewski, Jó | Jest to tylko śmieszny wynalazek pokrywający 
zef Koecig, Karol Bajer, St. Hiszpański, Dr Tytus rzeczywiste zrzeczenie się Her CAN nazwą. 
Chałubiński, Leop. Kronenberg, Mathias Rosen, Maj | „Słusznie więc odrzucono fa "api gwaraneyą 
zels nadrabin, Jakób Natansoa, Szolce, Hen. Kraje- | ofiarowaną Ojcu ś. co do reszty a stw jego, je- 
wski, Konst. Fiszer, Trębieki, Wrotnowski, Domi- | żeli przyjmie propozycyę pomienionego wikaryatu; 
nik Zieliński, Witkowski, Kieszkowski. albowiem nie mówiąc o reszcie, sam byłby poło- 
— Dzienniki warszawskie z dnia 16 b. m. za |Żył cenę swojej abdykacyi która jakkolwiek osło 
umieszczają następującą odezwę księcia Gorezako- | nięta pozostanie zawsze o. tte podczas 
wa bez daty. gdy z drugiej strony trudno było pojąć dla czego 
„Odozwa Namiestuika Królestwa, do mieszkań - | Kuropa która gotową była zaręczyć Papieżowi po- 
ców miasta Warszawy. siadanie dwóch trzecich części Tzeczonych państw 
„W celu położenia tamy poduszczaniom źle my- | nie mogła zaręczyć posiadania Ca ości. 
ślących do manifestacyi ulicznych, jakiegokolwiek „Ponieważ przeto nie mogło yć mowy o pro- 
bądź rodzaju, niniejszem podaje się ponownie do | pozycyi wikaryatu, jakiź pozostaje dowód uporu 
wiadomości powszechnej: wszelkie podobne mani- |J. Świątobliwości. Oto propozycya dostarczenia 
festacye są niewłaściwe i dla ogólnego porządku |armii przez mocarstwo katolickie dlą utrzymania 
niebezpieczne; dla tego więc zabrania się najmo- | porządku w posiadłościach Papieza, propozycya 
eniej, zbieranie się tłamne na placach i ulicach, | dawania pieniężnego wsparcia Przez też gąme 
w zamiarze jakichbądź manifestacyj, lub procesyj |mocarstwa i żądanie rychłego ogłoszenia reform |ję 
przez zwierzchność duchowną nie nakazanych. już ułożonych. Čo do ogłoszenia tych reform, wska- 
„Mieszkańcy Warszawy! usłuchajcie mojej prze- | zaliśmy już powody dowodzące NIestósowność tego 
strogi, nie zmuszajcje mnie do użycia środków bo- | kroku, zbytecznem byłoby przeto powtarzać je. 
lesnych, w celu zniweczenia nieporządków siłą | Co do armii nie była daną odpowiedź odmowna, 
zbrojną. leez tylko powiedzianem było że J. S. z większą 
„Jednocześnie władza policyjna otrzymuje pole- | przyjąłby wdzięcznością nie prawo, jak jest wyra- 
cenie, w przedmiocie oznajmienia wszystkim wła. |żonem w sprawozdaniu wspomnionem na początku, 
ścicielom domów, o powyższem mojem ostrzeżeniu, | lecz ułatwienie zaciągania na rzecz jego w rozma- 
dla zakomunikowania takowego lokatorom, ażeby |itych krajach katolickich ochotników, którzy słu- 
nikt niewiadomością nie mógł się tłumaczyć." — |żyć mu zechcą w obronie kościoła. 
— Następnie zamieszczają też dzienniki donie-| ` „Łatwo jest zresztą pojąć każdemu że to naj- 


„łomstwo i niewdzięczność, niż złoto, które mu 

nofiarowały mocarstwa świata.” (D. n.) 

a Sa 
Kronika miejscowa | zagraniczna. 


Kraków 18 marca. Pogrzeb śp. Mieczysława 
Skarzyńskiego odbył się dziś wśród wielkiego zebra- 
nia obywatelstwa miejskiego i wiejskiego. Wystąpiły 
na tym pogrzebie oprócz duchowieństwa świeckiego i 
zakonnego także cechy z chorągwiami. Przyjaciele 
zmarłego ponieśli ciało jego na barkach do kościoła 
maryąckiego i na cmentarz, gdzie przemówił hr. Hen- 
ryk Wodzieki, w krótkich lecz pełnych prawdy i uczu- 
cia wyrazach, w których odmalował piękny charakter 
zgasłego obywatela, co w każdój potrzebie zawsze był 
gotów stawać tam, gdzie go powoływały obowiązki 
względem kraju, a to zarówno kordem czy radą. Wszy- 
stko czego się dotknął, nosiło na sobie wyraźną ce- 
chę tćj miłości ku ojczyznie i téj gotowości bycia jéj 
użytecznym, że nawet w czasach, gdy się ograniczać 
trzeba było jedynie do posług najdrobniejszych, nie 
wzdragał się zmarły przyjmować ich i pełnić tak jak 
tylko gorliwość i miłość wymagać tego mogły. 

-—Koncertamatorski. Trzeci z kolei w tym roku kon- 
cert dany dnia wczorajszego przez amatorów, jest 
jakby dalszem ogniwem owéj szlachetnój myśli, która 
przewodniczyła dwom pierwszym. Nie szło jednak tym 
razem o zamienienie w czyn uczuć litości, jakie wy- 
wołuje widok niedoli bliźniego, lecz ćhciano odwdzię- 
czyć publicznie zasługi niesione dla dobroczynnych 
celów przez państwa Salomońskich, którzy poświęce- 
niem czasu i artystycznym swym udziałem przyczynili 
się wielokrotnie do urzeczywistnienia idei filantropijnćj, 
w mieście naszem tak górującćj zawsze. Koncert wczo- 
rajszy składem swym i wykonaniem przewyższył pra- 
wie oczekiwania, jakkolwiek posunięte do obszerniej- 
szych rozmiarów dwoma poprzedzającemi koncertami, 
Arya z „Roberta Djabła* odśpiewana z tak niezwykłą 
siłą i porywającym wdziękiem, dała nam poznać w ca- 
łćj pełni zalety owego artystycznie wykształconego 
głosu, który już nie raz mieliśmy sposobność podzi- 
wiać. Spiew „Nowa miłość* licznemi oklaskami przy- 
jęty i Krakowiak „na Wawel* uzupełniły tryumf obu- 
dzonego w sluchaczach zapału. Duet na dwa głosy so- 
pran i alt, nie z jednych ust wywołał żal w publicz- 
ności, że melodya jaką sopran zachwyca, nie jest 
własnością osoby, którójby stosunki dozwalały być 
ozdobą sceny. Pan Salomoński którego talent za- 
szczytnie znany u nas, odśpiewał wybornie piękną aryą 
z „Trovatore* z zwykłą sobie pewnością. O wykona- 
niu koncertu Bethovena przez panią Salomońską oraz 
marsza tryumfalnego z „Proroka“ a dwóch fortepia- 
nach odegranego przez nią i przez jednę z amatorek, 
którćj biegłość i szczególny urok gry powszechnie są 
cenione, nadmienić nam wypada że p. Salomońska 
usprawiedliwiła najzupełnićj dawaną jój nazwę znako- 
mitćj fortepianistki. Koncert rozpoczął się uwerturą 
z Wilhelma Tela, którą orkiestra wojskowa pułku króla 
hanowerskiego wykonała -ze znaną precyzyą, a zakończył 
go chór modlitwy z „Mojżesza* odśpiewany z rzadką 
dokładnością przez grono młodych osób, których czar- 
ny ubiór odpowiadał uroczystćj powadze owego utworu 
Rossiniego i obecnej chwili. 

— Jutro we wtorek dnia 19 marca, Ś. Józefa Obl. 
N. M.P. 


Przegląd | polityczny. 


Depesze telegraficzne. 


Petersburg 17 marca. Dziś ogłoszony został 
manifest cesarski tyczący się usamowolnienia chło- 
pów. Jest on datowany 19go lutego (3 marca) i 
zawiera mnićj więcej te punkta: Właściciele dóbr 
zachowują dla siebie prawo własności ziemi, od 
dają zaś chłopom ich domy (sadyby) z obszarem 
ziemi niedawno prawem ozuaczonym do użytku 
ciągłego za uiszczaniem opłaty. W ciągu tego cza 
su stanowiącego peryod przechodni, chłopi zowią 
się „obowiązani*. Chłopom przyznane jest prawo 
wykupywania sadyb, i za zezwoleniem właściciela 
nabywania ziemi. W takim razie chłopi stają się 
posiadaczami ziemi. Nowa ustawa ma być wszę. 
dzie w ciągu dwóch lat wprowedzoną w wykona 
nie. Po ten czas chłopi pozostają w stanie dotych- 
czasowćj zawisłości od właściciela dóbr.) 

Londyn 16 marca. Na wczorajszem posiedze- 
nin izby niższej na interpelacyę Dnncomba odpo 
wiedział lord John Russell, że żadnych flocie an- 
gielskiej niedabo nigdy instrukcyj względem inter- 
weniowania w przypadku, jeśliby jaka wyprawa 
przedsięwziętą była z Włoch na Dalmacyę, 

Paryż 16 marca, Biuletyn Monitora oznajmia, 
że konferencya uchwaliła wczoraj przedłużenie oku- 
pacyi francuskiej w Syryi do 5 czerwca. Protokół 
podpisany, ma być we wtorek zamieniony w for- 
malną umowę. > - 

Paryż 16 marca wieczór. La Patrie zaprzecza 
doniesieniu o manifestacyi zrobionćj w Rzymie w d. 
14 b. m. i stłumieniu takowćj. Tenże dziennik za 
przecza nadto, aby wojska francuskie miały Rzym 
opuścić. 3 3 „RE 

Turyn 16 marca. Wczoraj na posiedzeniu izby 
niższej, hr. Cavour na interpelacyę Audinota wzglę 
dem Rzymu odpowiedział, że rozprawy w tym 
względzie byłyby na czasie i z pożytkiem i obiecał 
21go dać wyjaśnienia. 

Turyn 16 marca. Izba uznaje nagłość petycyi, 
która ma się domagać, aby rząd wstawił się u 
Cesarza Napoleona o rychłe wyprowadzenie z Rzy- 
mu wojsk franeuskich. 

Neapol 15 marca. Rada namiestnicza podała 

się do dymisyi; sądzą, że podanie to będzie przy- 
jętem. 
Medyolan 16 marca. Perseveranza mniema, że 
Cialdini przybędzie do Taryna i weźmie ndział | b 
w obradach parlamentu. Parlamentowi ma być prze- | Gł 
dłożony projekt do prawa, stanowiącego, ŻE ro- 
cezniea konstytucyj i ogłoszenia królestwa włoskie 
go obchodzoną ma być zawsze w pierwszą niedzie- 
lọ miesiąca czerwca. Izba wyznaczyła komisyę do 
zbadania projektu do prawa względem poboru lu- 
dzi do marynarki. 

Medyolan 17 marca. Perseveranza donosi. 
Przygotowanym na dzień 14 b. m. demonstracyom 


Holsztyńskiemi nie podobna przyjść do żadnego 
porozumienia; z tego powodu rozpoczęto roboty 
ziemne około fortyfikacyi Dannewirke, a na grani- 
co szlezwicką wysłano ostrokoły. x 

Frankfurt n. M. 17 marca. Na wezorajszém 
posiedzeniu zgromadzenia związkowego oŚwiad- 
czył poseł duński: W obec wahania się Stanów 
holsztyńskich ze względu na wspólną reprezenta- 
cyę monarchii, nie można nateraz myśleć o bez- 
zwłoczaem ułożeniu wspólnćj konstytucyi. Dania 
w swoich przedstawieniach zaszła tak daleko, jak 
tylko ma to pozwalał nieprzerwany bieg spraw 
rządu; spodziewa się zaś że przedstawienia te, 
w których uwzględnione są wątpliwości Bundesta- 
gu, mogłyby przynajmnićj tymczasowe uporządko- 
wanie stanu rzeczy przywieść do skutku; resztę 
zań zostawić należy aż do zamknięcia obrad sta- 
nowych. Oświadczenie to oddano do opinii połą- 
czonym wydziałom. 


odpis). 
(Rubrum:) Do Prześwietnego e. k. Urzędu Ob: 
wodowego w.... 
Reklamacya 
JEZ: dzierżawcy (albo wyłączonćj gminy dwor- 
skiej) wsi... .zamieszkałego w gminie katastral- 


śmierci. Zdaje się, iż odkryto ślady trucizny, kar- 
dynał Wiseman, który był także w niebezpieczeń- 
stwie, ma się lepiej. Mówią tutaj wiele o zuchwa- 
łym projekcie wytrucia całego świętego koleginm 
dla przeszkodzenia elekcyi nowego Papieża; ale 
uważamy te pogłoski za uwidzenie raczej wyegzal- 


towanych przypadkiem kardynała Antozuccego 
umysłów. 


Pułkownik Becdelityre, dowódzca zuawów, przy- 
aresztowany z rozkazu mgra de Mórode, podał się 
do dymisyi. 

„ W Ankonie stronnictwo republikańskie coraz 
Jawniej występujące niepokoi rząd; gwardya na- 
rodowa w całych Marchiach i Umbryi mobilizo- 
waną wkrótce zostanie. Listy odebrane z Turynu 
donoszą, iż wzrastają tam sympatye dla Anglii, 
a oziębłość dla Francyi się wzmaga, iż Włochy 
za pierwszą sposobnością gotowe są rzucić się 
całkiem w ramiona swego  wielkobrytańskiego 
sprzymierzeńca. Anglia pracuje usilnie nad tem, 
by Włochy z Francyą poróżnić. Podczas gdy p 
Collantes w Madrycie protestuje przeciw ogłosz». 
bym przez rząd francuzki depeszom, i dowodzi że 
p. Barot wyrazy jego o kwestyi rzymskiej prze- 


Otrzymujemy w tój chwili list z Wiednia za- 
wierający odpowiedź p. Ministra Stanu na ręce 
księcia Karola Jabłonowskiego w przedmiocie po- 
danego przez niektórych obywateli memoryału, 
który zamieściliśmy dziś na tej samćj stronnicy 
dziennika na pierwszćj jego przedziałce. P. Mini- 
ster pisze pod d. 16 b. m. do N. 1305 Dz. M. St. 

nJ. O. Książę! 

Na wyrażoną w szanownem piśmie z d. 12 b. m. 
myśl, to jest, ażeby mieszkańcy terrytoryów istnie- 
jących po za związkiem gminy mieli prawo w ró- 
wny sposób jak gminy wiejskie wybierać z po- 
śród siebie wyborców na wybory sejmowe, nie 
mogę przystać, albowiem podobne obszary ziem- 
skie wedle obwieszczecia Prezydyum Namiestni- 
ctwa Galicyjskiego z d. 10 maja 1856 i przepisu 
Rządu krajowego krakowskiego z d. 25 sierpnia 
1856 r., nie tworzą bynajmniej gmin właściwych 
i że w $$ 8 i 14 ordyaacyi wyborczej sejmowej 
pamiętano o udziale pomienionych obszarów w wy- 
borze deputowanych sejmowych. Natomiast nic nie 
stoi na zawadzie, aby mieszkańcy obszarów wy- 
łączonych, o ile uprawnionymi są do wyborów 
w jednej z klas wyborczych kraju odnośnie do 
$$ 8 i 14, wykonywali to swoje prawo wyborcze 
tam gdzie im takowe służy, 

Proszę JO. Księcia przyjąć zapewnienie mojego 
najzupełniejszego poważania. 

Schmerling.“ 


Otrzymaliśmy dziś wieczór listy z Warszawy 
z 16go i 17go tudzież protokóły obrad Delegacyi, 
z których ostatni z 16go podamy jutro. Dziś tyl- 
ko pośpieszamy donieść czytelnikom naszym, że 
ks. Gorczaków przyjął podpisy do adresu, mimo 
zapowiedzenia, że takowych nie przyjmie, a w ten 
sposób Królestwo Polskie założyło protestacyę 
przeciw wyrażeniu reskryptu cesarskiego z d. 9 
b.m., który adres nazwał „zdaniem kilku indywi- 
duów.* W protokóle zaś jest protestacya Delega- 
cyi miejskiej co do odezwy ks. Namiestnika (za- 
mieszczonej dziś w Czasie pod rubryką „Króle- 
stwo Polskie"), a to z powodu, iż dwie władze 
utrzymaniem spokojności miasta trudniące się, i- 
stnieć obok siebie niemogą. 0 

Na posiedzeniu izby wyższej w Berlinie w sobo- 
tę 16go przyjęty został wniosek hr. Arnim-Boitzen- 
burga w sprawie podatków 96 głosami przeciw 83. 
Wniosek ten zmierzał do podniesienia tymezaso- 
wego nadzwyczajnego podatku dochodowego na 
pokrycie wydatków organizacyi wojska. Wniosek 
ten miał na celu okazać, iż odrzucenie przez izbę 
wyższą powiększonego podatku gruntowego nie- 
miało na celu pozbawiać rządu środków na potrzeby 
wojska. 

Wniosek komisyi sejmu wirtemberskiego wzglę- 
dem prawomocności konkordatu zawartego bez u- 
działa reprezentacyi krajowej, przyszedł w dniu 16 
b. m. pod obrady izby niższej. Utrzymał się wnio- 
sek mniejszości wydziału, za odrzuceniem konkor- 
datu 63 głosami przeciw 27. > 

W izbie deputowanych w Monachium po długich 
rozprawach nad uchwałą Bundestagu z r. 1852, na 
mocy której konstytucya hesko-kasselska z 1831 
r. zniesioną została, postawił Hegnenberg wnio- 
sek, aby zastrzegając się przeciw rzeczonej uchwą- 
le Bundestagu, zanieść do króla prośbę, aby się 
tenże starał o przywrócenie w elektorstwie hęskiem 
stanu prawnego. Prawie cała izba poparła tem 
wniosek, 

„Poczta stambulska z 9go nie ważnego nie przy- 
niosła. Wojsko przeznaczone do Bośnii i Hercego- 
winy ma być zmniejszone, albowiem tylko 32 ba- 
taliony reditów powołano pod broń. Zapewne wzglę- 
dy skarbowe nie dopuścily rozwinięcia sił większyc 
w tych stronach, gdzie zawsze jeszcze obawa po- 
wstania zagraża. Z Bejrutu miano z 28go lutego 
wiadomości w Konstantynopolu. Chrześcianie w Da- 
maszku w ciągłćj są jeszcze trwodze o życie swe 
i mienie; dotąd niewynagrodzono ich jeszcze za 
poniesione straty, lubo od dawną wyegzekwowano 
już rozpisany haracz. 


Prasą włoska w ogóle przychylnie się wyraża 
o Polsee i o demonstracyi warszawskiej. Piemonte 
zawiera dziś te słowa: „Cesarz Aleksander kazał 
aroaztować 50 osób w Warszawie, która, zniewo- 
aja Jesteśmy to wyznać, bezprawnie (iniquamen- 
= m anneksowaną do Rosyi. Nikt o tem 
wp rz nikt nie opłakuje losu nieszczęśli. 

dy dziennipage 03 Zapewne w Syberyi, podczas 
gdy dziennikarstwo rozezula się i płacze iż poli 
cya rzymską zaopatrzyłą po prostu w air 


14 osób znanych jako wichrzyciele. To jest wła- 
śnie klęską naszego wieku; uszanowanie miarku. 
je się podług ilości dział gwintowych, jakiemi 
każde państwo rozporządza. Rosya ma ich co nie 
miara; więc cicho kiedy mowa o niej. Rząd zaś 
papiezki ufa tylko w Bogu i w swojem prawie; 
więc go się depce i złorzeczy jemu. Ale przyjdzie 
Czas iż głos Piusa zagłaszy działa. 


"RANKA 
Kraków 18 marca. Donoszą nam że został 

oddany przez ks. Karola Jabłonowskiego Ministro- 

wi p. Schmerlingowi memoryał przez kilku oby 

wa u i następującej treści: 

= ae - an w liście odręcznym z d. 20go paźdz. 


ganicznych dla tychże wydać si mających uwzglę 
nionemi były, i stoębwnić do o reprezentacya 


„ym sposobem według rzeczonego statutu bardz» 
liczna 1 bardzo ważna część mieszkańców, a mia- 


ie to widocznie było celem Monarchy, i dla 
tego też opinia publiczna już wyrażnie w dzienni 
kach naszych objawiona i powtarzana w uściech 
wszystkich ludzi myślących, upatruje konieczność 
udania się do władz najwyższych z przedstawie- 
niem, aby mogące wyniknąć uchybienie rzeczywi- 
stym interesom krajowym w dokładniejszem wy- 
jaśnieniu. statutów sprostowanem było według ja- 
g p aT skove woli Cesarza. 
w jakim to wyjaśnienie prostujące do- 
wy by się dało, najlepiej sama władza obmy- 
e A gdzie w stanie, — My z naszej strony po- 
aualamy sobie jednakowoż ten środek przełożyć, 
aby mieszkańcy w terrytorynm właścicieli tabu 
daję ch, stanowiącem niemal gminę dominialną, po. 
siebię „25 Gmina włościańska, stawili z pomiędzy 
pośr. wyborców; uprawnieni na zasadzie skali bez- 
cają, w podatków, które ciż mieszkańcy opła- 
~ Yeh wyborów powołaniby byli. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu.” 


Wiedeń 18 marca wieczór. Okrąg wyborczy 
Hietzing wybrał dziś foka Da rd Brzstia 88 
głosami na 116 głosujących. Wanderer wieczorny 
donosi, > że okrąg wyborczy Wiener Neustadt wy- 
brał dziś jednogłośnie przez aklamacyę baroną 

Zagrzeb 18 marca. Dzisiejsza Ayramer_ Zi 


śniaccy trzymają się Spokojnie, i zapewne nie we- 


zostałem wyklu- : 
w ERNI zmą na teraz żadnego udziału w powstaniu Bośnii. 
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Antoni Kłobukowski, redaktor odpowiedzialny. 
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Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


Kraków 18 maroa. 
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Listy zastawne 
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Bilety rentowe Como . . . . . . . . . . 
y u kredytowego. . «. « . . . . 
» „tryestskię, na ;4Y, m6 « veneibi94 
„ żeglugi par. na Dunaju . ... . . ... 
„ Księcia Esterhazego na 40 złr. 
„ Księcia‘ Salm Pa e ap aa : 
„ Księcia Palffy me AET 
» Księcia Clary pa s» 
„ Hr. St. Genois m oI *11* © 
„ Miasta Budy ALEK 
„ Księcia Windischgrätz 20 ,„ 
„ Hr. Waldstein 52200335. 
» Hr. Keglewicza ES EE S 264 
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Londyn 10 funtów . ..... « -« . . . |-2 8 | 147:50| 147:25 
Paryż 100 franków . . - « - « - » A 7 |s8 25 |58 15 
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Pożyczka narodowa bez kupon. . . . . . 76 69 |75 80 
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Pozmańskie listy zę i s PRE sij 
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Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 


Odehodzą: 

z Krakowa do Warszawy 7 rano = do Wiednia 
i Wrocławia 7 razo; 8. 35 po półud. == 
do Ostrawy (przez Bogumin (Oderberg) do 
Prus) 9. 45 rano — do Rzeszowa 5. 35 
rano; — do Przemyśla 10. 80 rano; 8. 40 
wieczór; do Wichicski 7. 20 rano. 

z Wiednia do Krakowa 7 rano; 8. 80 wieczór. 

z Ostrawy do Krakowa 11 rano. 

z Granicy do Szczakowy 6. 80 rano; 2. 6 po południu. 

uSeczakowy do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 po połu- 
dniu; 7. 56 wieczór. 

Z Raeszowa do Krakowa 2. 25 po poładnia— z Prge- 

` mysla 7. 15 rano; 8. 15 wieczór. 
Przychodzą: 

do Krakowa z Wiednia 9. 46 rano; 7. 45 wieczór = 
p ha i Warszawy 9. 45 rano; 
6. dy Wieczór — z Ostrawy (przez Bogu- 
min ( g) z Prus) 5. 27 wieczór = 
z Rzeszowa 8. 40 wieczór; — z Przemyśla 
6. 15 rano; 8. po połąd.; z Wielicski 6. 40 
wieczór. 

do Rzeszowa z Krakowa 11. 51 przed południem. 
do Przemyśla 6. 48 rano; 6. po południu 


z on 
Przyjechali od 16 do 18 Marca. 


HOTEL POLLERA. Jakubowski Karol Inżynier z Gliwic, 
Pritsch Antoni właś. dóbr z fam, z Opawy- MIE Jallua 
kupiec z Wrocławia. Hr. Bchlippenbachowa Albina ko ou 
z Jasła. Miłaszewski Adam dyr. teatru z Barszyna. a 
ski Józef ob. z Warszawy. Bar. Konopka Kazimierz "= o 
dóbr z Biskupie. Przybylski Kazimiorz ob. z Strzyźowio. Ner 
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lich Rudolf dyr. kopalń z Mysłowic. M Demuth o. k. rotm. 
huzarów, Urzfąrt ok. pułkownik huzarów z Debreczyna. 
Emil _ de Saint Paul wł. dóbr z Królestwa. Minter- 


|altz Maurycy kup. z Wiednia. Gielanowski Antoni ob. z Wa- 


nya Krumm Adolf fabr. z Prus. Wisłocki Erazm ob. z Ga. 
yi. 

HOTEL DREZDEŃSKI. Mieczysław Skalski por. huzarów 
z Gracu, Konrad Fichauser, Ignacy Jordan, Julian Malczeń- 
ski wł. dóbr z Galicyi. Edward i Stanisław Homolaczowie 
z Gmojnika. Przecław Sławiński wł. dóbr z Kleczy, 

Wyjechali: Marya Wydżga do Królestwa, Adam Henri- 
czek, Mieczysław Skalski do Galicyi. Klementyna Homola- 
czowa wł. dóbr do Zakopanego. 


Eimseraty, 
OGŁOSZENIE PRZEDPŁATY 


na pismo tygodniowe . 83-3 


„NIEWIASTA, 


wychodzące w Krakowie, od 180 Paździer- 
nika 1860 r., pod redakcyą K. J. Turowskiego. 


Prenumerata przyjmuje się za trzy ówierci roku, za pół 
roku i za ćwierć roku, licząc czas od dnia 1 Kwietnia 1861 
roku. Niewielka liczba cgzemplarzy z roku 1860 i z roku 
1861 za pierwsze ówieró-rocze, jest jeszcze w zapasie dla 
tych, którzy się najwcześnićj zgłosić zechcą. Prenumerata 
ówieró-roczna wynosi bez mód 1 złr. 50 centów, z modami 
paryzkiemi 2 zdr. 55 centów. Prenumerata z przesyłką po- 
cztową bez mód wynosi 1 złr. 80 centów, z modami pary- 
zkiemi 2 złr. 85 centów. 

Litografie strojów polskich, jakotóż wzory krojów. sukien 
i robót damskich (desenie) będą się dodawać bezpłatnie od 
czasu do czasu wszystkim Prenumerującym, jeżeli ich 
liczba znącznie wzrośnie, — Pieniądze prenumeracyjne nale- 
ży przesyłać franco do Redakcyi „Niewiasty 
w KRAKOWIE, gdzie można prenumerować w Księgarni p. 
Baumgardtena, równie jak i we wszystkich dobrze znanych 
księgarniach. — We Lwowie przyjmnje prenumeratę księ- 
garnia p. Karola Wilda, — w Tarnopola księgarnia p. Dra 
Csillika, — w Przemyślu księgarnia pp. Braci Jeleniów, — 
w Tarnowie księgarnia p. Milikowskiego, — w Rzeszowie 
księgarnia p. J. A. Pelara. — w Krośnie handel szanownego 
p. J. Lenkiewicza. — Inseraty (stosowne) opłacają się: za 
pierwsze umieszczenie po 7 centów od wiersza petitowego, na- 
stępne po 4 centy; dokłada się za każdą razą 30 centów na 
stępel rządowy. — Za granicą Państwa Austryackiego wy- 
nosi prenumerata ówieró-roczna bez mody 2 złr. 8 centów 
w. a. — Talar pruski przyjmuje się po 2 złr. w. a. 

iM$Redakcya uprasza o spieszne zamówienia na przy 
szłość w interesie własnym Prenumerojących, a co większa, 
ważniejsza i zacniejsza w interesie cgólnem Publiczności. 


CENNIK MSION 


znajdujących się w r. 1861 na sprzedaż 
Tu EE M W IFE W: M7 
ces. król. Towarzystwa  Gospodarczo - Rolniczego 
Krakowskiego. = 
Ulica Szewska Nr. 335/,. 
(Cena w monecie nowćj czyli walucie austryackićj). 

1) Buraki pastewne czerwone, wielkie, podługowate 
Brunszwickie, w połowie nad ziemią rosnące, meca|złr. kr. 
czyli pół-korca złr. 16 1 

2) Buraki pastewne żółte wielkie, podługowate, O- 
bersdorfskie, w połowie nad ziemią rosnące, pół- 


SOA MIETE de  e- e 878 


garniec 


BA. 600 0 are i OB RZE s 
4) Lucerna francuska (medicago sativa) . . . . . 
5) Rajęras aaałalebi (lolium perenne) pół-korca złr. 
WSO e wdra GP ao || WIFI YGTI 5 
6) Psia trawa kupkowata (dactilis glomerata) . „ 1 
7) Tymoteusz czyli Brzanka pospolita, pół-korca złr. 16 1 
8) Szporek (spergula arvensis) pół-korca złr. 8 . . 
9) Morwa, nasienie owocu czarnego i czerwonego, 
PACZKE „ «„ooumess BORAR GS. RINON ORe 
10) Koniczyna biała. według cen targowych. 


Nasiona z produkcyi Kleczy-górnćj. 


1) Mięszanka Nr. I na grunta lichsze, pustkowia, lesi- 
10 


Meca 
—— 
złr. kr. 


eaé w one oae 
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che grunta, na morgę 10 garncy. 12 
7) Kostrzewa łąkowa (festuca pratensis) na grunta 
mierne, na morgę 6 garncy 12 
8) Tymoteusz (phlaeum pratense), każden grunt zno- 
szący, na morgę 4 garńcy 16 
9) Stokłosa wysoka klotecka (bromus cletensis) naj- 
wydatniejsza w siano na grunta miernćj dobroci, 
na morgę 6 do 8 garncy 
10) Mietlica pospolita (agrestis vulgaris) na najlichsze 
grunta, na morzę garniec 1. . . . » 24 
11) Użet farbierski (isatis tinctoria) na paszę wczesną, 
NE MOJĄ ZAMŃCY Ss s + 1, sj Brio sid ie? 10 
12) Stokłosa miękka (bromus mollis), . . garniec. 
13) Lisi ogon (alopecnrns pratensis). . . . y 
14) Rajgras włoski (lolium stalicum) . . .  , < 
A WODNA (enthozanthum odoratum) kwarta. 1 
Ę “x ry gatun asion trawnyc jdują si - 
łćj ilości, czyste i dorodne, — i mogą dry gnia sie n mar 
pepinierki. 
EME Powyższe nasiona w mniejszćj ilości nad garniec nie 
sprzedają się. 
W razie przesyłki za Opakowanie dodaje się przy 
każdym garcu po 6 kr. wal. austr. — od 4 garn- 
cy 20 kr, — cd 8 garncy kr. 30; od pół-korca kr. 50 kr. 
od korca l złr. w. a. (288 3-6) 
ME" Listy przyjmują się tylko frankowane. 


Proszę zwrócić uwagę!!! 

Niżój podpisana donosi szanownćj Publiczności, ża z dniem 
10 Kwietnia 1861 roku, rozpoczyna swojo nauki w różnych 
robotach ręcznych, jako to: I. a) w zupełnem wykończeniu 
krawieczyzny damskićj podług miary w przeciągu 3 miesię- 
cy. b) Każda uczennica bierze sama sj rysuje formę pô- 
dłag modelu, przykrawa i sama szyje. © Także każda u- 
czennica sama robi sobie modelową książkę, ażeby gdy so- 
bie zapomni, mogła przypomnąć. — IL. Uczy tóż robót innych 
jako to: białe szycie, różne hafty, z krepy; włóczki, wosku, 
włosów, korzeni, papieru i kwiatki; krepowe owoce, hałono- 
we roboty, oprócz tego inne roboty modne. — Proszę 6 ła- 
skawe uczęszczanie. 

Matylda Schüler, wdowa z Wrocławia. 

Mieszkanie: Ulica Szewska Nr. 330 pierwsze piętro od 
frontu w domu piekarza Hellebrandta. (310-1-3) 
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mogący w razie potrzeby i gorzelnią zawiadywać, szuka obo- 
wiązku, Jest zaopatrzony w chlubne zaświadczenia i udziela 
bliższą wiadomość o nim pod znakiem WW. IL. Nr. 35 w Rze- 
szowie. (282-3) 


Uwiadomienie. 


Podpisany, Technik ma zaszczyt niniejszem WW, Właści- 
cielom i Dzierławcom dóbr wiadomo uczynić, iż podejmuje 
się wyrobienia wszelkich planów i kosztorysów 


zawodnienia łąk i drenowania pól, 
ogrodów, domów, piwnic itp. 


oraz wykonania tychże robót pod własnym dozorem. Zawe- 
zwania do Administracyj dóbr w Krzeszowicach, Inb wprost 
do podpisanego nadesłać upre8Za. 

Jok Th. Müller, 
(262-1- 4) Technik irrygacyi łąk i drenowąvia. 


. 


CZAS z Wtorku 19 Marca 1361. 


KAROLA LUDWIKA. 


OBWIESZCZENIE 


względem zaprowadzenia ograniczonego czasu w dostawie przesy- 
łek pilnych i ciężarów na c. k. uprzywilejowanój kolei galicyjskićj 
Karola Ludwika. 


Podpisany Zarząd kolei uwiadamia niniejszóm, że począwszy od 20go Marca 1861 zapro- 
wadza pewne ograniczenie czasu w dostawie przesyłek pilnych i ciężarów, czyli tak zwane ter- 
mina dostawy, pod następującymi warunkami: 

Wymiar terminu dostawy, za dotrzymanie którego Zarząd kolei staje się publiczności odpo- 
wiedzialnym, tak, że z przekroczenia tegoż nastąpić może uzasadnione żądanie wynagrodzenia 
czyli tak zwana reklamacya, wynika z sumowania niżój wymierzonych terminów odrębnych, to jest 
czasu, którego wymaga ładowanie, przewóz, przechód na inną kolej i oddanie przesyłki pod dy- 
spozycyę odbierającego. 


A) Co do przesyłek pilnych. 

Termin ładunku czyli wymiar czasu potrzebnego do ładowania przesyłki pilnój w wagon, 
ogranicza się na 42 godzin od chwili odebrania tejże przez kolej, przedłuża się do 24 godzin 
tam, gdzie przechodzi tylko jeden pociąg dziennie, bądź osobowy, bądź mięszany. 

Wymiar czasu przewozu zależy od odległości tak, że na każde 21 mil wyznacza się godzin 
12, reszta zaś z tego podziału wypadająca i nie wynosząca więcój jak mil 3, nie wpływa na 
ograniczenie tego terminu. 

Wymiar czasu przechodu t. j. ażeby można oddać przesyłkę pilną z kolei głównój na po- 
boczną albo z kolei własnój na stykającą się obcą, ogranicza się dla stacyi przechodowćj na 
godzin 12. ; 

Do wydawania przesyłki pilnéj, t. j. ażeby stanęła gotową do dyspozycyi odbierającego, na- 
znacza się godzin 12. 

Dla odbioru i wydania przesyłek pilnych otwarte będą bióra w perze letnićj t. j. od 1go 
Kwietnia aż do 30 Września włącznie, najpóźnićj od godziny 6 z rana aż do godziny 7 wie- 
ezorem; w porze zimowój t. j. od 4 Października aż do 34 Marca włącznie, najpóźnićj od go- 
dziny 8 z rana do 6 wieczorem. 

Gdyby z sumowania powyżéj określonych wymiarów czasu wypadł ostatni iermin dostawy 
na taką godzinę, w którójby bióra kolei były zamknięte, to się weń wlicza jeszcze przedpołud- 
nie dnia następującego. 


B) Go do przesyłek ciężarów. 


Wymiar czasu do ładowania ciężarów, oznacza się na godzin 48 cd chwili odebrania ta- 
kowych przez kolćj. 

Jeżeliby ciężary z powodu ich własności tylko w pewnych dniach przewozić się miały np. 
towary palne, natenczas wymiar terminu ładunku zależy także od dnia, w którym się takowe 
rzeczy przewożą. 

Wymiar czasu przywozu zależy od odległości tak, że na każde 14 mil wyznacza się go- 
dzin 24, reszta zaś z tego podziału wypadająca, nie wynosząca więcéj jak mile 3, nie wpływa 


na ograniczenie tego terminu. ; ehe b 
Wymiar czasu przechodu t. j. ażeby można oddać ciężar z kolei głównej na poboczną, 


albo z kolei własnój na stykającą się obcą, ogranicza się dla stacyi przechodowój na godzin 24. 

Do wydania ciężarów t, j. ażeby stanęły gotowe do dyspozycyi odbierającego, naznacza się 
godzin 24. | 

Dla odbioru i wydania ciężarów, otwarte będą — z wyjątkiem dni : świątecznych — bióra 
kolei w porze letnićj, t. j. od Ago Kwietnia aż do $0go Września włącznie, najpóźnićj od go- 
dziny 6 z rana aż do godziny 6 wieczorem, — w porze zimowój t. j. od 1go Października aż 
do 31go Marca włącznie, na późnićj od godziny 7 z rana aż do godziny $ wieczorem. 

Gdyby z sumowania powyżćj określonych wymiarów czasu wypadł ostatni termin dostawy 
na taką godzinę, w którejby bióra kolei były zamknięte, to się weń wlicza jeszcze i cały dzień 


następujący. | 
Ogólne ustawy. 

Wyżćj oznaczone termina są ważne tylko dla przesyłek, których dostawa się dzieje podług 
ogólnćj taryfy. 

Data przyjęcia, którą odstępluje urząd kolei na konsygnacyi frachtowój (Frachtbrief), udo- 
wadnia dzień oddania towarów na kolej. — Postanowione więc termina dostawy liczą się od 
daty odbioru, t. j. od dnia, który oznaczony jest stęplem stacyi odbierającój i to zaczynając od 
południa, jeżeli odebrano towar przed południem, a od północy, jeżeli się to stało po południu. 
Tak przy przesyłkach pilnych jako i ciężarów, dolicza się do wyż oznaczonych terminów jeszcze 
i czas. który jest potrzebny dla manipulacyi cłowćj. 

Przypadek elementarny (casus fortuitus major) uwalnia Zarząd kolei od obowiązku dotrzy- 
mania terminów dostawy. 

Zarząd kolei zachowuje sobie także prawo zawieszenia niniejszych ustaw w razach nadzwy- 
czajnój jakićj przeszkody tymczasowćj, co się jednak oznajmi ogłoszeniem publicznem. 

W razach, w których zarząd kolei nie dotrzyma przepisanego terminu dostawy, dozwoli na 
częściowy zwrot należytości przewozowćj, na własną kolej wypadającćj w następującćj mierze : 


a) Co do przesyłek pilnych. 


Za przekroczenie terminu od 42 do 24 godzin zwraca 44 


4 do 3 dni : gf 
1, przewozowego. 


LL) » 


więcćj jak 3 dni 


n » 


vj ” 


» 
b) Co do przesyłek ciężarów. 
Za przekroczenie terminu od 4 do 3 dni . „, «. . % 
od 3 do 8 dni Ya 

i. ARR » wyżój 8 di . . . . . 4 przewozowego. 

W następujących razach nie ręczy kolej za termin dostawy i nie dozwoli wcale zwrotu 
jakiejkolwiek części przewozowego. À 

41) W przypadkach elementarnych i w razach nadzwyczajnćj jakiéj przeszkody tymczasowćj. 

2) Jeżeli przekroczenie terminu zajdzie z przyczyny fałszywćj albo niedokładnćj deklaracyi 
na konsygnacyi frac. towćj. 

Jeżeli ładunek przesyłki jest niemożliwym dla traku dostatecznego opakowania. 

Jeżeli odesłanie przewlecze się dla manipulacyi cłowćj, 

Jeżeli oddawca przekroczy jaką ustawę dotyczącą przesyłek towarów. 

Jeżeli ze względów dla ogółu pewnym przesyłkom oddać musi pierwszeństwo. 

Jeżeli dostawa dzieje się po zniżo. éj cenie, nie podlegającćj osobnym ustawom. 
każdym razie winien odbierający albo jego zastępca zapłacić całą na konsygnacyi fra- 
chtowój obliczoną kwotę przewozowego, jeżeli chce odebrać przesyłkę. 

Przekroczenie terminu dostawy nie uwalnia prawnie od obowiązku przyjęcia przesyłek ani 
téż od zapłaty przewozowego, składowego, lub innój jakiéj należytości. 

Reklamacya z przekroczenia terminu wynikająca, musi być wniesioną najdalój w 14tu dniach 
po wręczeniu przesyłki 1 razem z konsygnacyą frachtową (Frachtbrief), ma być podaną do 
Zarządu kolei, albo do stacy! wydawającćj przesyłki. Po upływe tego czasu uznaje się każda 
reklamacya za zupełnie: nieważną. 

Jeżeli Zarząd kolei po dokładnem zbadaniu rzeczy, reklamacyę uzna za słuszną, to przyzna 
odbierającemu odpowiedni zwrot transportowego za asygnacyą płatną w kasie stacyi, gdzie ode- 
brał przesyłkę. — Wiedeń dnia 28go Lutego 1861 roku. (300-2-3) 
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Ces. król. uprzywilejowana kolej galicyjska Karola Ludwika 
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Kredytu Ruchomego 


M IEDENSKIEGO, 
których ciągnienie odbywa się 4 razy do 
roku, a najbliższe 
w dniu 2 Kwietnia 1864 r. 
jakotóż 


PROMESSY 


na takowe (Premien- Lieferungsscheine), są 
o nabycia w Kantorze 


(302-2-3) F. J. Kirchmayera i Syna. 


BIÓRO KOMISOWE 
i Wywiadowcze. 


Podpisany zawiadamia szanowną Publiczność, iż za 
łaskawem pozwoleniem c. k. wysokićj Zwierzchności 
w mieście Krakowie, z początkiem przyszłego miesiąca 
rb. otworzy Bióro komisowe i wywiadowcze, w którem 
wszelkiego rodzaju interesa prywatne tak krajowe ja- 
ko téż i zagraniczne z wszelką formalnością załatwiać 
zamyśla, a mianowicie : 

I. Kupna, sprzedaże, zamiany i dzierżawy dóbr 

ziemskich tudzież realności w miastach, oraz na- 

bywanie listów zastawnych, obligacyj, akcyj i 

zezwolonych loteryjnych losów. 

„ Pośredniczenie przy wypożyczeniu kapitałów na ` 
hipotekę lub weksle. 

Ułatwienie wszelkich pisemnych podań do wyso- 
kich ck. władz, które na mocy prawa Agentom 
dozwolone Są. 

. Pod najsciślejszą dyskrecją obejmuje Agencya 
pośrednictwo przy zawieraniu ślubów małżeńskich. 

. Przyjmuje na siebie wyszukiwanie posad i po- 

maga przy rozdawaniu takowych, a to dla ofi- 

cyalistów prywatnych, nauczycieli domowych i 

guwernantek. 

Kupno i sprzedaż wszelkich płodów ziemi, materya- 

łów i wyrobów industryi krajowćj i zagranicznćj, 

o których najłatwićjszem nabyciu i najlepszym spe- 

sobie przesyłki informować będzie. 

„ Pośredniczenie przy zapłacie zapadłych summ 

weksiowych tutejszych i zagranicznych. 

Pośrednictwo przy konkursach i bankructwach 

tutejszych jak i zagranicznych. 

. Pośredniczenie między osobami interesowanemi 
a zakładami assekuracyjnemi jakiekolwiek i gdzie- 
kolwiek one są. 

. Tłómaczenie pism w różnym języku. 

XI. Zasyłanie inseratów do dzienników tutejszych i 

zagranicznych. à 
XII. Uwiadomienie podróżujących 0 najlepszych sposo- 
bach przesyłki towarów. 

XIII, Ułatwienie wynajmowania pomieszkań w Krakowie. 

Wszelkie listy upraszam nadsyłać franco; w celu 
zmienienia wiadomości lub téż zastępstw w interesach 
upraszam o załączenie jakiegokolwiek bądź honoraryum. 

W interesach względem zawarcia ślubów małżeńskich, 
uprasza się listy rekomendować, i również na koszta 
kaneelaryine i korespondencyjne załączyć dowolną kwotę. 

Wszystkie powyżćj wyszczególnione zobowiązania 
z największą dokładnością i gorliwością spełniać będę. 
To Bióro Komisowe zakładam w kamienicy p. Sus- 
kiego na 1 piętrze Nr. 386, na placu Dominikańskim 
przy ulicy Grodzkićj, a otworzę z początkiem przy- 
szłego miesiąca. 

Pochlebiam sobie, że w tym zawodzie obeznany przez 
lat wiele, bióro takież w Tarnowie z zadowolnieniem 
Publiczności utrzymując, i tutaj w Krakowie przez mo- 
JĄ gorliwość, nejszczęrsze i sumienne chęci, zjednam 
sobie względy Szanownój Publiczności. 

J. Fechtdegen, 

Ajent upoważniony. 

(308-1) 


Poszukiwana jest Dzierżawa 


w Galicyi lub w Królestwie Polskiem od 600 do 1,000 złr, w. 
austr. — Bliższa wiadomość u pana Leona Hussa w „Su- 
kiennicach. (291-2-3) 


LEŚNICZY 


żonaty, ziomek, posiadający praktyczną wiadomość 
gospodarstwa lasowego i agronomicznego, 
które przez lat 10 w większój majętności pełnił, mogący ka- 
żdego czasu wiarogodnemi świadectwami udowodnić, życzy 
sobie przyjąć obowiązek. (309-1 - 3) 
Bliższa wiadomość pod adresem E, J, p. r. Dukla, 


"STOKFISZ moczony 


sprzedaje się w Hąndlu 


Adama Ciechanowskiego 
pod „MURZYNAMI.* (238-3) 


Kraków w Marcu 1861 r. 


WYKAZ DOCHODU 1 OBROTU 


nA ck. Rare 
Kolei Galicyjskićj Karola Ludwika. 
Przestrzeń kolei: B4Y, mil., 
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Przychód ogólny (7a przestrzeń kolol 28 mio 
lową), wynosił w Lutym 1860 148224, 
Oprócz togo prze”iexłoo 55,823 cestaarów wagi o:i- 


h przedmiotów będęcyc własnością 7, 
sę Rawa My płości. przewosowój. tyz: ry 


Wiedeń dnia 1 Marca 1861 r. (294-3) 


C. k. uprzyw. kolej galicyjsza Karola Ludwika. 
TEATR KRAKOWSKI 


POD DYREKCYĄ 
JULIUSZA PREIFFRA. 
Dziś we Wtorek dnia 19 Marca 1861. 


Familia Żydowska 


czyli 
Tryumf wiary chrześciańskiéj. 
Obraz charakterystyozny w 4 oddziałach J, H. Mirani z mu- 


zyką, tłumaczony z niemieckiego dla sceny Krakowskićj przez 
J. K. Turskiego. 


Rządzca Drukarni, Antoni Rother. 


